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Swiatowy Kongres lntel~ktualistów 
• 

1'V _ obroni,e pokoju i postępu ludzkości Rząd Polski uważa, że każda sz.cz.era. inicja· 
tywa, mogąca wzmocn.ić szan.se utrwale1!1a 
pokoju, zasługuje na jak najszersze poparc;e, 
Dlatego tak chętrlie zg.o·dziliśrny się na ;H-0po 
Tycję · fr!Ulcusko polski·ego komitetu orga-.iiza· 
cyjnego, aby kongres odbył się w Polsce. O· 
fi.arowaliśmy Wam gościnę taką, na jaką "las 
s.tać, Nie stać nas jeszcze na wiele, bo d'Jpie· 
ro podnosimy się 2 min po ostatniej wojnie. 

Przedstawiciele nauki i sztuki czterdziestu pięciu 
narodów świata - obradują we Wrocławiu 

WROCŁAW PAP. - SWIATOWY KON GRES INTELEKTUALISTÓW W OBRONIE P: Joliot • Curie po krótkim pqwlta.niu de- Ale -dQbr:re się stało, że kQngres wybrał za 
POKOJU, KTÓRY ZGROMADZU:. NAJSWIETNI.EJSZYCH PRZEDSTAWICIEU NAUKI I legatów polskich i eagranicznych ,poprosiła swą siedzi•bę nasz kraj. Zobaczycie w nim, jaik 
SZTUKI 2 45 KRAJÓW, ROZPOCZĄŁ SWE OBRADY W DNlU 25 BM. O GODZ. 10.30. o zabranie głosu przedstawiciela Rządu Pol· w żadnym dnnym kraju poza Związkiem Ra· 

• slłiego minf-stra Spraw Zagranicznych Modze- d~'eckim te ~tras~ne ~.\~dy 1·a1-'e zo~t~•w1·a Piękna auł„ PoJitecu...""' Wrocławskie! ,'uż I RIE (Franc1'a), JULIAN HUXLEY (Anglia), .~ · 0 ~ • ~ u ' "'" ~ ~ " „ JLlJllAll - lewskiego. współczesna wojna. Dużo 2 tych śladów uda· przed godziną 9 rano . zaczęły zapełnioat grupy 
delegatów za9randc:znych, zajmujących wyzna 
czone - według krajów miejsca, których sa· 
la liczy po.na<)' 600. Przy•byli witają 4>ię I pro· 
wadzą ożywfone rozmowy. Widać, że wi·elu 

. z nich łączy dawna i -wżyła przyjażń. 
Wśród delega.tów zw.racają m. in. ,.iwagę 

cha,1-.akt-ery6tyc:z.ne sylwetkli lnmy J!OLiot-Cu· 
rie, Fadiejewa, prof. Tarle, Mairtina Anderse· 
na Nexo, Erenburga, Juliana Huxley'a, d7Jieka 
na Johnsona, Eluarda, Joe Dawidsona, a spo· 
śród. delegatów poll<kich - Zofii Natkow· 
sklej, Juliana· Tuwima, Marj,i Dąbrowskiej, 

'

f, J>rof. Sierpińskiego, Pieńkowskiego, Ko· 
bińskiego, dy·r. Schillera i innych. 

OgólnQ • światowy charakter zgromadzenia 
podk.reślają delegacje pisarzy murzyńskich 
państw południowej' Ameryki, Hindusi itp. 
Zawie6Zone J,ad stołem prezydialnym flagi na 
rodowe 45 raństw nadają sali charakter uro· 
ąysty, a;.~ iaty, któ·rymi bogato udekorowano 
stoły, stwar:zają szczególnie ciepły nastrój. W 
specjdJlnej loży :liczni przedstawici·ele prasy 
polskdej i za9ra.n.icznej korzyistają n.a równi 
z delegatami :z be:zpośrednich Uumao:eń w 4 
językach .. 

O godz. 10.30 na mówni<:ę wstępuje 'Jrezes 
polskiego ikom.ite·tu "()r.gamzacyjne.go kongre· 
su JAROSŁAW IWASZKIEWICZ i wygfosza 
przemówien.fe powitalne. Mówca odwołuje 
się do doświadczenia i wiedzy zebranych, aby 
nie ustawali w dążeniu do pokoju. „Dwie ~asa 
dnicze prawdy powin,ny wami powodować -
mówi Iwaszkiewicz - ni€nawiść do zła I u­
miłowanie Judzko-ści. W imię tych prawd ogla 
szam otwarcie Swiatawego Kongresu Intelek­
tualistów w Obronie Pokoju. 
Następny purukt pQrządku dz:ien.negQ obrad 

odbi egł od tradycji zja~dów międ2ynarodo­
wych, akcentując szczegó.ffiy char.akt-er kongre 
su kultury. W na.stroju wielkiego skupienia 
wybitny pianista czechosłowacki Józef Pale· 
ni cek wikonał utwór Debussy' ego „La ,Cathe­
drale Engloutie" oraz „Apassio!late" Beethove 
na. Pi.anistę nagrodw.no dłu.go niemilknącymi 
oklaskami. ' , 

Z Jrnlei MAURICE BEDEL ,prezet1 F.rancu· 
sldego Stówarzys:z;enia Literatów powitał kon· 
gres w imieruu komitetu organ.\zacyjnego pol­
sko - ~rancuskiego i pr1Lekazał kongresowi peł 
nomocnictwa komitetu. Mówca zwrócił przy 
tym uwagę n.a symboliczny fakt, że obrndy 
kongresu w obronie pokoju toczą się w pal· 
skim Wróclawiu. Delegaci będą mieli spa~o­
bnosć zapoznać się . w Polsce ze slmtk11!ni, 
ja.kie spowodow.ała wojna - z Wrocławiem, 
Warszawą i Gdańskiem, których ruiny są tak 
wymowne. Nie przybyliśmy tu - powiedział 
Bedel - ,jedynie · dla wymiany myśli. Obo· 
wiqzkiem intelektualistów jest ~ dział a ć. 

Sło•wa te zebra.ni przyjęli długotrwałymi o· 
kia.ska.mi. P. Bedel odo:ytał następnie reg•ila· 
!)\in obrad kongresu, który przewiduje powo­
łanie prezydium, złożonego 1 5 przewodnic:zq­
cych, 5 wiceprzewodniczących oraz sekretarza 
gE:neralnego. 

Zebrani 7iae.pwbowali jednomyślnie entuzja 
stycznymi oklaskami wybór prezydium .w na-stę 
pującym składzie: Przewodn.iczący: ALEKSAN 
DER FADIEJEW (ZSRR), IRENA JOLIOT-CU· 

MARTIN ANDEll,,SEN NEXO (13an.fa), RENA· Io się nam już usunąć, ale nad usunięciem m· 
TO GUTTUSO (Włochy). Przemówien:e min. Modzelewskieno nych pozostał{) jesu:ze pracy na wiele, wiele 

Wiceprzewodniczący: rektor- PROF. AURA· 6 lat. ZQbaczycie tutaj, we Wrocławiu, wy'l iki 
ROWSKY (Czechosłowacja), JOE DAVIDSON Panie d PanQwiel na.s.zych wysiłków n.ad odbudową tych cz~k·i 
(USA), JOSE . GJRA:L ·(Hiszpan.i.a. repubHkań· W imieniu Rządu Rzeczypospolitej witam naszego kraju, które stanowią granice pokoju 
ska), MULK RAJ ANAND (Indie) i GEORGE serdecznie w polskim Wrocławiu Swiatowy w Europie. iJ więlkości tych wyn.i.k.'ów nie bę­
AMADO (Brazylia). Sekretii,rz generalny - Kongres Intelektualistów w Obronie Pokoju. de mówił. Ocenicie je sami własnymi •Jc~yma. 
JERZY BOREJSZA (Pol1>ka). I d ó' d 1 · p W dążeniach do utrwalenia pokoi'u rzą.d nasz . . Czynię to z -po w inym za owo en1em. o · · W I-6Zym dniu obra<lom przewodmczyć bę· . . , . w€party przez cały naród wychodzd z proste· 
dzie Irena JQliot • Curie. Obejmującą prze· pierwsze dlatego, ze Jest to kongr~ pokoi~., go założenia: Wojnę uważamy za największą 
wQdnictwo znako~itą uczoną - -zebrani powi· po prugie dlatego, że 'kongres ten odbywa e::ę , · . . 
tali stojąc. ' w Polsce. (Dokonczenie na str. 2·eJ) 

··························································································~~ 

Nota do 'r.zqdu USA 
• w sprawie Samarina . Kasjenkiny i 

radzieckie w Stanach 
Rząd ZSRR zwija konsulaty 
Zjednoczonych 

MOSKWA PAP. - Agencja TASS podaje, chce wracać do Związku Radzie<:kjego, lea n.eralnego, powołując się na fakt, iź dokonano 
pragnie pozostać w Stanach Zjednoczonych". te.go w obecności konsula generalnego. oo następuje: 

Dnia 11 sierpnia minister spraw zagranicz­
nych ZSRR Mołotow za pośrednictwem amba· 
sado'1"a USA . w Moskwie p. Smitha _ pr.zeslał 
rządowi USA protest rządu radzieckiego 1 do­
magał się przeprowadzenia badań oraz uka~a­
nia w.innych porwa.i:l.ia przy pobłażliw.Jści 
włc.dz amerykańsk,ic)ł., obywateli radziecki-eh, 
nauczycieli Kasjenkiny, Samairina i jego ro· 
dziny. „ 

Prócz tego ambasada radziecka w Waszyng 
t<mie złożyła 'J>-rot~t w tej sprawie dnia ~-go 
sierpnia zaś dnia 14 sierpn.i·a zaprotestowała 
w związku z · wtargnięciem policji amerykań­
skie; do gmachu raązieckiego konsuldtu ge­

J:?Q ~łożeniu tego oświadczenia, Sa.mar'.n opuś· Na zakończenie nota amerykańska stwi·er· 
cił pomie.szczenie Federalnego Biu-ra Sledczt. dza: „Rząd Stanów Zjednoczonych uważa, że 
go, nie pozostaw1ając swego adresu. postępQWanie konsula generalneg-o Łomakina 

Nota Departamentu Stanu 6tviierdza ponad· stanowi -nadużycie prerogatyw, związanych z 
to, ie otrzymane przezeń ,,ifiloimacje" w n.aj· jego stano•wiskiem i poważne pogwałce?Lie 
mniejszym stopniu n.ie potwierdzają, jakoby powszechnie . uznanych rz..asad, ok.reślająl[:ych 
istniała jakaś łączność między organizacją, postępQw.a.niie oficjadnych prz.edstawideli 
nazwaną w nocie rządu radueckiego „Fun- państw obcych. · Z tego powodu Departament 
!iacją im. Tołstoja" a Federalnym Biurem S!ed Stanu zwraca 6\ię, do Prezydenta o cofoi ęci-e 
czym, wobec o:ego r.ząd USA kategoryczrue u<l.iielonego konsulowi generalne.mu Łomaki· 
zaprzecza istnieruu takiej łączności. Co w;ę- nQwi agreement i prosi, aby opuścił on Stany 
cej, rząd USA ni.e posiada informacji, które Zjednoczone w odpowiednim terminie". 
potwierdzałyby oświadczenie, iż „Fundacja im. • * • 
Tołstoja" zajmuje się działalnością przestęp· W związku z powyższym ambasada ZSRR 

neralnego w Nowym Jorku. czą, jak utrzymuje nota ambasady radziec- W t . t ł d D , · k . ,„ w aszyn.g ome wys oso wa a o epair .amen 
Dnia 19 siel'pnia' Depa·rtament Stanu USA le] · . . . . tu Stanu w imieniu rządu radzieckiego notę 

przesł.ał amhasad'Lie ZSRR w Waszyng~onie Odnośru~ Kas1~my, no~ . J?!łpartamentu następującej keści: · 
odpowiedź na wyz· ej wsnnmniane oswiadC?.e- Stanu stw1erdre, ze „z domes1en kompetent· . . 

· d d · k' ...- t t b nych wł·adz amerykańskich wymka dż 29-go „w odpow1edz1 na notę Departamentu St.a· 
~ie ~~Ru •r.a;:ec ie9;' ~mz pro esy am a5a- lipca 1948 r. Kasje.nhlna poin.formo~ała redak nu USA z 19 si.erpnj.a w sprawie Kasjenkiny 

YN t ~ ~5zyngt on~t 11 . , to.ra wychodzącej w Nowym 'Jorku g·az.ety w · d Samarina, ambasada ZSRR ośw iadcza, iż 
t 

.0 · ·~:...-..,:par amen. ut anu ~RR 61~rp.i:ia języku rosyjskim iż nie chce wFacać do zw. rząd radziecki uważa zawarte w wspomnianej 
61 .wi-er~, e wdyn!suruę ~ prz~z t k' os .ar~e- Rad'llieckiego za' jego pośrednictwem zorgdn.i nocie twierdzenia z-a n.ieuza.sad.nione i niez.go­
mk a s.~ ~lneuzasa .. odn:. t ~~":~era a ad I przd~w ZQWany zost:ał wyj-azd Ka.s1'enkiny do Read dne z faktami. PQmiJgjąc milczffil,iem wyłusz· o 01·ICJa ym P:raE! s ..... IWlC·!e'1AJm rzil u ra z1ec- · , · d . · h d d · k. i ki · · Fair.ro w stanj.e Nowy Jork (gdzie mieści się ?=one w o,,.w1a. <;ze.mac rzą u ra ziec iego 

eOgdno. • . S . t D tam t S' Fundaci·a .im T~sto1'a" - nrzyp red) Po- Jego przedstaw1c1eLi fakty, nota Depart-amenlu osme amarma no a epar en u ,a- " · · "' · · · st · t lk , · · d · ś · ·ak 'k d ń dróż tę odbyła ona w ·autobusie miejskim anu rue Y o me przyczynia się o wy1a • 
1:-:1 zaznacz.a.,~e "f dz w:,1 a ze sprawo; ~ dnia 31 lipca 1948 r.". nienia rciemnych punktów w sprawie porwa-
... ompeten~y .w a • ore. iprrzeprowa z ~y . .. n.ta Kas jen.kiny Samar ina jego żony i 3 nie· 
dochodzeILJa, M·1chał Sam•'.1-rm dobrowolme Not".! D.ep.ar~mentu S~n~ zaw~era daleJ. U· 1 letnich dzieci lecz wr cz' rzeciwnie utrudnia 
zgłosił się w Federalnym Biurze S!edczym -1 spr,aw1edhw1eme wta,r-g.n.1ęaa policji nowoior· ! wyświetl n. ' 1 i ę .P d al ' · . po· 
(FBI) w Nowym Jorku 'ii oświadczył, że nie skiej do gmachu radz:ieckiegó ko11sulatu ge· I szczególn~;~ o~ó:Pr:~a:ii~cf~. u w . me1 

Togl·,·a1· 1_1• przygwaz• dz• a fałsze sc·elby neR~~~!~!:n.~d~~~~r;:;~~~e~:nugoJ:~~;~ 1 

. ce ofaqalnych przedstaw1cieh rządu radzie<:· 
kiego i uważa, że dział·alno·ść i deklamcje rzą 

RZYM PAe. - W zwią'Lku z komunikatem gmachem, w którym mie~ę pil!rłJl,a komun1- du radzieckiego oraz jegó ofic}alnych przed­
m.inistr.a spraw wewnętnnych Scelby !n~orm•1ją 

:ym o kwkach pr:ooidsięwziętych pnzez niego 
dtla ochrony osoby 1ekretarza Włoskiej Partii 
K~unistycmej, ·Palmi'l'o Togliatti 1ik,ier.0wał 
pismo na iręce dy.rektora radia włoskfegQ. To 
gliatti stwi.erdil<a, że nJgdy nie lłomagał się 
ochrony policyjnej. Wyrała OJ! przeświadcz-e­
nie, że 10 agentów, pełniących słutbc: przed 

Prasa francuska o rozmowach w -Moskwie 

stycma, nie ~ za zadanie ochrony jego osc§. stawideli w USA w sprawie Ka.sjen.kiny i Sa­
by, ale Wf~rmowanie ministra Scelby, kto od- marina są całkowicie zgodne ze słus~nymi in 
wiedza biura partii komunistyc:nej. „Scelba - teresami Związku Rad'l)ieckiego - obrony je 
p:tsze TogU.atti - egodni:e ze swym zwycziajem ~Q obywateli przed zbrodniczymi zakusami na 
wysuwania in.synua~ji wobec przeciwników po Kh wo1Mść i prawa obywatelskie. Rząd· USA 
J1i,tycmych, rozpowszechnia wLadom'lŚoi, jako- dysponuje dostateczną dfością danych, wyłu­
bym poruszał się w Rzymie o-raz w całym kra szczonycb m. in. w notach ambasady ZSRR z 
ju pod cz:brojną esk-0rtą swy·ch stroI1JI1ików. Na 9 i 14 s,ierpn:ia oraz w oświadczeniu mm;istra 
szczęście dziesiątki tyf:iięcy md:eszkańców Rzy· spraw zagranicznych ZSRR z 11 s ierpnia, które 
mu i Wł·och m0gą zaświadczyć, i'1 chodziłem potwierdzają fakt porwania Kasjenkiny i Sa­
zawsze Sa.m do chwili kliedy cztety kule nieo- ma·r,iJ1,a, udz.iału w tym przestępczej organi· 
mal na zaws~ ne pozbawiły umie tego zwycza ~a~j:i bialog,~ardyjski·ej „Fundacji im. TołstQ· 
ju, niewłaśdweg(.l w czasach, gdy ludzie tacy, }~ o-raiz związku z tą 6prawą Federalnego 
jak Scelba stoją na czeJe min,lsterstwa spraw Biura S\.edcz·ego USA. 

PARYŻ PAP. - D:nLennik „Humanite" publi 
kuje depesz,e swojeg·o specjajnego korespon· 
cl-enta w Moskwie Fr.ancis Cochefil na temat 

- r-oz.mów mos„kiiewskkh. 
Nawiązując do rómicy zdtań, jaka m~ała cre­

rys0wać się w kwestii rozmów mosldewskkh 
między Rr.ancją a StOOJami Zjednocz.cnymi kore 

Związek Radztiecki trzymaJąc się uchwał pOcz wewnętrznych". W dalszym ciągu swego pisma Jeśli chodzi o Kasjenldnę, to zarówno jej 
damskkh i wanNwskich, bron.I interesu Fran Toql'aiti stwierd'Za, że pros! ministra . Sce.Jbę list z 5 6ierpnia, wysł·any z Read Farm na rę­
cjd, a interesy Francji to zjednoczone, zdemo· ..ty1ko 0 jedno: by za·prz·estał szenenia OSll:- t=-e konsula generalnego Łomakina, jak i list 
kr.a.tyoowane i zdemilitaryzowane Niemcy, kon · czerstw ;. nłenawiśd w stosunku do przeciwni- do ~.rewnych z IO czerwca br. (któ.rych f.oto­
trr.>la Ruhry przez ~tery mo:arstwa i odszkodo ków polllycmycb oraz by, jeżeli mu na to czas "lfop1e przesłanQ Departamentowi Stanu na je­
wania wojenne.. pozwoli, rozciągnął kontrolę nad faszystami 1 go proś~ę),. a także_ jej oś_wiadczeni.e, złożo-

• . ne •bez Jak1egokolw1ek nacisku na konfe~en-
spondent pisze: ,,j851t możliwe, że brutalno~ć PARYŻ PAP. Omawiają<: stanowisko Ame­
Amerykanów wzbudziła zaistrneżen,:a negocja- 1ykan5w w rozmowach mo;:;-.-wsi{i~n. c!~ir.n 
torów francuskich, którzy muszą lk:zyć s·ię z n:i'k fraa:icl!&ki ,_Franc Tireur" pisze ,,wszystko 
francuską optnią publiCfl'Ilą, bardzo WJ'ażliwą odbywa się w ten spos~b, jakby pewnemu od· 
w kwestii pmblemu nń~1ieckiego. Tym nie łam':>Wi dyplomadi ;imerykańskiej mniej za­
mniej zauwatża autor o ost•atecznym wyniku leżało na dojściu do poro!lJUJD.ienłia, niż na wy 
decyJ" v ćĆ będzie Departam m. Stan11". I kazaniu, że W111el:kie J)OlrO'ZUmiende ź Mosikwą 

,,Jedno jest pewne - po·cI?treśla dzieinndlk - jest nłem&lliwe". 

p~estępcam~ ws:i:elk~ego r,odz.aju, by. nie byli I cji p-r>a.sowej w obecności licznycl! kornspon· 
oni w stanie orgaruzowac remaclpw, poao· dentów' amerykań·sk ich dnia 7 sierpnia, w któ 
bnych do tego, jaki miał miejsce tł lipca. rym potwierd7;i ła ona fakt jej porwania - do· 

w zakońc:zieniu pisma Tog!iia~ti zgodnie z wod~q w stopniu dostatecznym, że twierdz<?nia 
. ' . edm1enne są nieprawdopodobne ponieważ w 

obowiązując~ ustawą praso'."ą, pros~ o og~osze chwili obec,nej Ka.sjenkina przebywa w szpila-
nń·e sweCJo pisma orzez redio w dziale wi,lv\<>- lu. laktyąznie w warunkach wjęziennvch. a 
m"ośc.l ~ /Dokończenie na str. 2-ej) 

( 



.. 

Str. -, ~r. ~35 

Światowy Kóngres 
przedstawicielom radzieckim nie .PorNala się 

(Dokończenie ze str. 1-ej) bytu i do rozwoju śwojej własnej kultury nf1·. 1 Pneciwdziałilil_lie !emu - to nieogirarn.iczon~ na swobodne Jw-1111.znikowanie się z nią, przy-
k!ę~kę, rujnującą cały dorobek czl'Jwieka; ,·w· rodowej. Uniwersalizacja tej kultury winµa J pole dla organ1zac1; spO'łecznych, d'la lud:n pisywane jej oświadczenia nie za:il_u.9ui~ na 
ki/ uważamy za j ego największe dobro. P•> moźe powstać na drodze dobrowolnej wyn:ia- nauki i sztuki przede wszystkim. jakiekolwiek zaufanie, zwłaszcza · 1esl1 &Ję u­
kój jest nam potrzeb11y ,by odbudować i :oz• ny, nie zaś w trybie narzucania kry!eno-.v, Jest-eśmy przeświadczeni, ~e w tej drledrri:nie względni cię:i:ki sian jej zdrowia. . .. 
bud<-wać gospodarkę naszego kraj•i, jest to chociażby te kryteria WJChodziły z , na)bO{J'lt· Swia-towy Kon.gres Intelektuali61ów wyniesie z opublikowanych w ;pra-s.ie nowo-1or6~1e] 
tuwfem warunek konieczny dla p'>':l;:e~ienia szego w tej chwili kraju. Przy przetitrzega:-iiu p0stanowienia zdolne zmo~ilizować nieSip'liy· doniesień wiadomo, że prz.estępcz..a o•gamza· 
poz!omtz zarówno materialnego jak i kultura/- tej zasady mogą współżyć różne sys.temy, a te S'Lly postępowego człowieka, które jesri:cre ej.a białogwardyjska „Fundacja im. Toł:stoja" 
negr-. Naszemu narodowi trwały pokói ;est o ich wyższości zadecyduje postęp i zycłe. O się nie ujawniły, a które czekają na wasze na której czele stoi Alekfrandra Tołstoj, ma--
potrzebnv rrv. nież dlatego, że opa:/, ~my 110· ostate9zne wyniki emulacji systemów my ,ie· zcrgainizo:w~e d:zfa.łianie. . czała palce .nie tylko w porw<!ruiu Ka~jenk.iny, 
szą gc.•rodCikę na długodystanso ·11ylfl piano· steN.my zupełnie spokojni. -lecz również i Samar.ina, ll!:tóre-go miejsce po· 
wanlu. · Pola-cy p".ldobn.i;e jak ·i inne narody .. są n~jży· Gram.i.ce podziału na walczących prre.ciwko bytu dotychczas nie jest znane. 'Z drug,iej 6trO 

Ale po~ój jesl sprawą międzynaroqową. Nie wolniej z<l!interes')wańJi, aby .ws:z;ystkiml s·Ił~i wojn,ie i jej p-:>dżegac1Zy, podobnie }ak g·ranice ny nota Depairtamen.tu Stanu z 1? sierpni-a :Po 
przeciwstawić się próbom odradzania · s~ę kultury. nie prziebiegają wzdłuż li-nili wykre- twi-e.rdza, ie już w pierws-zych dmach po znlk­

zale:i:y on od- woli jednego n<1rodu J.ub nawet agresji, Tuiez,ależn,ie od tego, czy występuJą ślonych na mapi-e. W kapitalistycz.n):'cit kraja<.h n:ięciu Samarin znajdował się w pomieszczeniu 
.kilku. Trzeba, aby wola pokoju jak najwięk· one Pod pnzyłbicą fa-szyzmu, czY: inTią. Rz~cz przebiegają one wewnątrz m:iia:st ·i wsi. U nas, Federalnego Biura śledczego w _Nowym Jor• 
sze liczby narodów, a przynajmniej decydują· jasrua, że agresja jeszcze mas.kuJe swe dąze- w P.olsce. od czasu gdy rz.ąd stał s.ię wyrazi· ku. Jeszcze 10 sierpnia starszy mspektor po-­
cych na danym etapie historycznym, zmusiło nia, zwłaszicza, że je!!Zcze nie·ma tak solidnych cielem szerokich mas lud.li polskiego, zi0stały licji nowojorskiej Edwair~ulliru; w czasie 

barz, jakie posiadał Hiller w 1939 r. one wym<l!Z.aJle z naszych miast i wsi. O woj- pobytu w konsulacie generalnym, ośw.iadczył 
do milczenia tych stosunkowo niel.icznych pod . nie. jako 0 instrumencie polityki myślą jedy· ra<lzieckiemu ko.nsuloW'i generalnemu w No-
żegacry wojennych •. którzy pokoju nie _ chcq. Po to j~naik, by ~akic~}_az ~g:y . n.1~ z:t:by nie res7Jtki dnia wczorajsz,ego, wyraźnie izolo- wym Jorku, Łomakinowi, że Sa.ma.ri.n pozos~-

. kó . . . . t fa już dzlś naleiy Ją ok..,..,,,nac. poso ' o-ry wane od sn<>łec:zeństwa. d USA . F d Ln l3 
Uważamy, ze po j m.ozn.a organ'lZOwac • -0 prowadzi do okiełznani.a podżegaczy wojen- ,..- je „pod opieką mą u. . . ~ e er?' . ego .. 11;1 

nie ·tylko pnez p'l'Ostą negację wojny, ale w nych. polega m in. na odizolowilllliu. ich O;d ~po Myślę. że Kongres wasz, kongres mó2gów. ra śledczego". Tym memn1e1 po dzien dzisie1-
, b 'k · · t P t łeczeństwa, polega p·rzede ..... szystklm na " :r.o1a nie tylk') odetnie się od wsystkieg·o, co jest szy rząd radziecki nie może uzyskać żcttlnej in 

Spo60 ca. o•wicie pozy wny. ozy ywna proca i' formac1·1· o losie· Samarina i 1·ego rodziny. 
1 k 1 d c1·1· morailnej, na izolacji OO aprobaty społecz- zwią-zane z wojną, ale wynikami swej pl'acy 

nad utrwa. eniem po oju po egra, naszym -z, o· . . - w tym stani·e rzec~rzą·d ra;dz,i-ecki potwier 
nej. P'.>spoli.ty :tbrodnta·rz szuka sobie aiproba· przyczyni się do skupienia sił pos·~ępowych, 

niem, na popieraniu i rozwijaniu . w~zelkrch ty w swoim półświatku, podżegacz ·wojenny Z111ajdrzie dobre metody ug-runt.owania pokoju. dza swe stanowisko i ądania wyłuszczone w 
.~:emrntflv, które· usuwają przycr.yr.y w?fen czyni podo•bni.e z tą jed.nak różnicą, że rozpo· Takich o-wocnych orbrad życz~ K<>ng.resowi w wspomnianych nótach ambasa<ly oraz w oś-
przyczyny WOJ.en le7ą ni·e ··• charakterz.e ludz rządza n~ ·wielką sumą środ•ków za 1>0mOC" imieniu R~n..łu R7!ecz"'"osp0Iite1' 1· narodu ~•- w>iadczeniu ministra spraw zagra.ruicznyd1 

· " w ' · ~„ · _; "' _... 1
,.. Y"' ZSRR, złożonym amba&adorowi USA w łvjos-

I · których urabia dla siebie opinię, zdobywa.ląc skiego, na którego poparcie ZćlWswe lilczyć 
kim, ale w mechaniźmie spoleczeńst\v. stl1le· kwie w dniu 11 sierpnia i domaga się, aby 

w ten spooób aiprobaitę społeczną. m&łe. · ck' u 
je już wiele krajów, które ze swego m~ch'lniz przedslarwicie.lom Związku Radzde iego w . 
mu społecznego wyrugowały te siły, kt.)ie · k 

1 
S. A. umożHwiono swobodny d niesk-rępowany 

T 1 1 
' dostęp do Kasjenkiny i Samarma. 

pchały do wojny. Kraje te wykreśliły W':l~Ilę r u m· a n u s u w n p ·f'Z e c I w n I .O w I Jeśli chodzi o flskarże~ia, wysuwane przez 
z au;enału swych politycznych środ'.ców· d·zia· .U Departament Staftu pr21eC1wko konsuloWl ge-
łan·ia. Do krajów tych należy obecnie Polska. neralnemu ZSRR w Nowym Jo.rku - Łomaki 

Dumny jestem, :iż mogę stwie-rdzić w imieniu Proces przywódców Komunistycznej Partii Ameryki nowi, jakoby d..zial.alność j.ego stanowiła ,,nad 

k •• b • użycie prerogatyw, :ziwiązanych z jego etan.o-
mego rządu, że wojnę jako narzędzie polityki - wyznaczony na czas a C)l wy orqze1 . wiskiem Oł'aZ poważne pogwałcenie powsz.e-
wykreś]j]iśmy z naszej dzf.ałalności. N1e zna· NOWY JORK PAP. Sąd okl'ęgow.y ~na· październik uniemożliwi im udział w akacji wy chnie uznanych zasad", to rząd radzieckJ od-
czy to bynajmniej, dż Jesteśmy nie'Zdolni bro· czyl na 15 października rozprawę przeciwko 12 oore7.el. oo jest istotnym ZII'eSIZitą celem tego rzi:ca je, jako zupełnie nieuzasadnione 1 nie· 
liić naszej niepodległości. Prezcirwnie, w · O· przywódcom komunistycznej partii USA. Jak posunięcia władz sądowycĄ. Adwokat oskarżo- zgodne z faktami. Dzfołaln.ość konsula gene· 

· · wiadomo, pTIT\ro.ródcy ci, · wśród których zrtaj- nych wskaz.al również. że tak ~ą;ybkie wyzna- rolnego ZSRR w Nowym Jórku - Łomakina 
bronie na-szej niepodległości gotowi jestesmy ·- 1

" 1111 ała na celu wyłączlfie obronę praw obywatt? 
dufe się prz.ewod:niczący !i sekretarz generalny czenie rozprawy IlJie pozwoli na Ml.eżyte przy· 

zmobilizowtic wszystkie siły, opiei.ając się na partii komunistycznej- Foster i Dennis, zosta- gotowanie obrony. zebra.nie odpowiednich fun· li radzieckich, a jego oświadczenia, sklada-
poświęceniu całego ~arodu polskiego. li nie<lawno z:a-aresztowanoi pod zarzutem rZ'eko duszów, a zwłasrzcza na poinformowanie opimiii ne. przedstawicielom prasy zmierzały do wy­
Uważamy również, że różnice między utsro mego dążenia do obaleillioa rządu USA sil",\. a publkz:nej o prawdziwym tle tego po!1tycz:ne- <jafoienia 'IJTOWdziwego stan.u rzeczy, wypa· 

h k · eh · tak nast""'me zwolrueni za kau<:J·ą. go pr':>cesu. . czanego bez skrupu.łów w inspirowanych donie 
jami w p-0szczególnyc ra]'a me są ą "'" sieniach pewnych organów prasy a_merykań-

d · Obivnia stanowcz0 zaprotestowała p~ze-::iwkc „Daily WOPker" w artykule wstępnym ost-ro 
przesz.kodą we współpracy międzynaro owe], slGej. Jest to zgodne całkowicie z powszech-

tak szybkiemu wyro.a-czeni?-· rozprawy. zar~u- potępia to n:iezwykłe iprzyśpieszenfo ro.,....rawv d al d b · 
o iktó-rej ostatnio tak wiele się mówi, a nawet · d . · · k. · ,A l "am" po.Uty -,- · n:e przyjętymi zasa ami i !Il eży o ezposre 

c-a3ąc są "'.lw1, IZ. 'leru]e ~" wzg. ę"I .1 
• • sądowei· stwierdzai·ąc iż J'est to dow~-'0m -'- · h b · k · w pr~--'-tawi'ci'eli kon~ r 

histerycznie krzyczy. Wystarczy tylko prze· CZillymi. Obroncy podkreslają, ze więks:wsc, . ' • . . ' . . ~~ • u.t, ;c o owiąz o u""" ·~ -
· d ' · · k ai· 0• w 1·ch --•·~~z·n~ych k~~-dydować mia1Ja w wyborach li ze „oskarzen1 uZ111a111 z~sta1I za. winnych Jesz- nvch. 

strzegac zas-a V suwe·rennosci · r w """'~ ~„ -· ·uwzględniając · ws2ystJkie podane wyż.ej - o-
życiu i n.ie I powoływać się 'Jl.a posłannictwo, stłipado·wych i że wyznacr.enie oozpraiwy na cze przed zapadnięciem wyroku". kolkzru:iści, Rząd Radziecki stwierdza, że o-

mające na celu urządzenie całego świo.:.a na Sytuac1·a· I m·11·1tarna w Gł . c1··1 !~~~:~o:O ~,t:o~~Zrę,z:~~~:,:n~~~ma1n':erwyyk~ swój ład a w rrec2ywistości ku wyg-otll.9 i zy 

' ' 
konywanie przez konsulaty radziecltie w USA 

skowi pe-wnych grup egoistycznych i wstrzyma ich funkcji staje się niemożliwe. f. noty · De-
nie po-stępu, który jak to Wy .. naukowcy, WY_ PARYŻ PAP, Agencja Elefteri Ellada stwier kosa, ;,zlikwidowane'' przez generałów ame- part.am.entu stan'ł z dnia. .19 sierpnia ~~Il\fa! 
kazaliście, jest prawem rozwo1u człowieka 1 dza, rząd ateński óraz generałowie amery· rykanskich, ~łakowały jednocześnie szereg ·iż rząd USA nle iylko nie zamierza polozfc 
człowieczeizstwa. . . . kańscy doznali gon.kiego rozczarowania, o ile miast n& tyłach wojsk ateńskich. Jednostka kresu -te; działalności amerylcańsJ<ich wJ.adz 
Jesteśmy zdania, że wszystkie narody, wie!· chodzi o „zlikwidowanie " jednostek. armii de armii demokn.tycznej zaatakowała miasto Ka administracyjnych, które stwarzają lakq -atmo-

k1'e i małe, niezależnie od koloru skóry swych · sferę ru·e cofa1·ąc się nawet przed wtargni<>-
mokratycznej w G,rammos. Wojska gen. Mar- storia, siedzibę sztabu ·genera1Jteg0 monarcho- ' . „ 

obywateli, majq prawo do swego niezależnego ciem policji amerykańskiej do gmachu ra-
~~~~~~~~----~~------------------------- fu~~~fuMj~~~=H~m~~~~~~~~~~~w~~wN~~ 

Wstrząs Podz·1emny w kopalni· Ludw·1k'' nej zajęła tego samego dnia Aegion na Pe· Jorku - lecz na odwrót usprawiedliwia tego 
loponezie oraz zaatakowała miasto Trikala: w rodzaju jawne pogwałcenie powszechnie uzna 

'' Tessali!ii miejscowość Ptolemais w Macedonii, nych w stosunkach mjędzynarodowych zasad. 
19 górników . uratowano - . czterech zginęło zadając wrogowi straty. Jednocześnie lekkie w tym stanie rzeczy nąd radziecki posta· 

w zasypanym chodniku oddziały wojskowe armi-i demokratycznej do- nowil: 
- kÓnały szereg wYpadów przeciwko wojskom 1) Niezwłocznie zamknąć oba konsulaty ra· 

.KATOWICE PAP. - W nocy z 24 na ,25 bm. być pięciu sp'.>śród zasypanych g~rników,_ z· dzieckie w USA - w Nowym Jorku i w SlHl.., 
od.z. 23 min. 55 nastąpił bar~o silny których ciężko rann.y rębacz Eil1łl . Chm1e~ ateńskim na froncie Grammos. Francisco. 1 

0 
g . . , · zmarł następnego drui·a ran.o. PorosM1i Cll:tereJ Działalność jednostek armii -demokratycz- 2) Uznać, zgodnie z zasadami wzajemnoścl, 

wstrząs podziemny na Jednym z pokładow ko· odnieśli tylko lekkie obrażenia. ' nej wzmogła się w całej Grecji. Podczas ostat że ko~sulat USA we Wla.dv:vostoku winien 
paln.i ,.Ludwik'' w Zabrskim Zje-dn'.>cz~niu Prze Po cało-nocnej acji z-d')łano uratować w go· ulec niezwłocznemu zarnknięcm. 
mysłu Węglowego. Wskutek wstrząsu zosta~y d~in,~c~ prze<lpo~udniowych 25 bm .. ~5 daLszy<:h nich walk zabitych zostało 2 generałów armii! 3) Na tej samej zasadzie uważać, że po:o· 
riasy'Pan.e chodniiki i pochyl~ie. oraz ~h~cJ:iik gorn;ko~. Il kt.ory<;h . Jed~ll; Qdruosl lekkie ateńskiej, W czasie walk w górach Belles i zumfen!e osiągnięte poprzednio m_iędzy uq· 
główny. co S>powodowafo odcięcie 23 gornikow. obra?.erua, drugi zas Jest _CJę~k? ranny. Pozos~a . . . . . . dem ZSRR i rządem USA w sprawie otwarcia 

Dzięki n.atychmiast podjętej akcji ratu•niko- łych łrze<!h zasypanych gorn1kow wydobyto nie Parnasse-Vardousia meprzyJaciel stracił 4oo konsulatu USA w Leningradzie - straciło 
wej już w god:Linę po wypaidku zdołano wydo żyw}"Ch. of.cerów i żołnierzy w zabitych i rannych. swą moc. / 

7) Jerzy Korwin . - \ 

Zabójstwo Waldemara Glilcka 
pobudek. I tym razem powtarzał przecież' możliwości wykazania się 5wytni idolnoś­
uparcie tezę o zabójstwie z zazdrości. W je- ciami, aby wspiąć się na jeszcze. jeden sto„ 
go oczach mord na Waldemarze Glticku pi! ń kariery. P'o wczorajszych doświad· 
zaliczał do najpospolitszych przestępstw czeniach Wierucki spodziewał się ponow ... 
kryminalnych i kwalifikował się bez za- nych scen zdziwienia wszystkich swym 
strzeżeń do przyśpieszonego badania w do- twierdzeniem, iż to nie on zabił Waldemara 
brze od6sobnionej ·komorze policyjnej przy Gllicka. Lecz · jak miał udow<>dnić prawdzi· 

Relacja portiera Hirscha była, niewątpli­
wie, najzupełniej wierna i dokładnie odtwa­
rzała zaszłe wypadki. Oczywiście, prokura­
tor Brzozowski mógł uważać, że mord miał 
podłoże polityczne i zrodził się w atmosfe­
rze walki strajkowej, nie znał bowiem Wal­
demara Glticka. Kto znał go tak dobrze, 
jak Hennert, nie mógł mieć najmniejszych 
wątpliw~ści, że zbrodni dokonano z naj-

- zupełniej osobistych pobudek. To zazdrość 
włożyła karabin w ręce Andrzeja Wieruc­
kiego! 

Prokurator tymczasem w dalszym ciągu 
szukał w myślach uzasadnienia dla swej 
tezy. ' 

W południe wybuchł strajk w całym mie­
ście, ale tylko w fabryce Rosenthala uda­
ło się zlikwidować robotniczą okupację po-

~ szczególnych gmachów i · usunąć strajkują­
cych · poza teren ·samych zakładów przemy­
słowych. Nadkomisarz Weyer opowiadał 
mu, jak Gltick energicznie zabrał się do ro­
boty, · wzywając natychmiast po wybuchu' 
strajku jeden oddział policji konnej i je­
den O:ddział policji pieszej, jak sam trzy­
mał zawsze w pogotowiu straż, którą 
uzbroił w rewolwery. Ze wszystkich prze­
mysłowców najenergiczniej kręcił się przy 
likwidacji akcji strajkowej i bą.rdzo ostro 
występował przeciw, wszystkim absolutnie 
żądaniom związków zawodowych. Mógł 
istotnie zbudzić do siebie nienawiść. 

Rano następnego dnia poszedł więc pro- użyciu tak zachwalanej przez niego naj- wości swych słów ,gdy jedyną reakcją na 
kurator w tym kierunku, aby odtworzyć sku~eczniejszej na całym świecie met.octy nie były ironiczne uśmiechy i drwiące spoj-
przede wszystkim wypadki z południa dnia brutalnego bicia. rzenia? · 
poprzedniego. Myśląc długo w nocy o tej Przeszli na górę i otworzyli gabinet zmar- Prokurator Brzozowski kazał mu usiąść 
szczególnej zbrodni nieco zaspał i spóźnił ł"go. Wieruckiemu k&ali zaczekać w po· w jednym z foteli klubowych .. 
się na śledztwo. Na miejscu zastał już sier czekalni. Siadł .zrezygnowany i · zmęczony , - Powied...'tlly ~ rzekł - iż twierdzenie. 
żanta Hennerta, 2'lktora ~kolimowskiego, vvskutek nocy przespanej w nieprzyjemnej pana przyjmujemy za dowiedzione. Wtedy 
kilku dziennikarzf i zamiast, jak się spo- izbie aresztanckiej, do jitkiej zamknęli go w musimy poszukać właściwego m<>rdercy i 
dziewał, nadkomisarza Weyera, jakiegoś głównej komendzie policji kryminalnej. ·l'vli znaleźć dla niego istotne pobudki zbnidni. 
młodego i nieznanego sobie komisarza od mo niewątpliwej grozy położenia, chciało Może cofliiemy się do dnia wczorajszego i 
spraw kryminalnych, pełniącego jednocze- mu się teraz przedewszy$tkim spać i nie odtworzymy sobie czas pańskiej wizyty w 
śnie funkcję sędziego śledczego, gdyż miał myślec o niQzym, ale badanie w pokój1', w fabryce. Ki,edy i poco przyszedł pan tu 
wykształcenie prawnicze i odbył już prak- którym leżał ieszcze trup' zabitego dyrektJ· wczoraj przed wybuchem/strajku? 
tykę przy są~ach grodzkich. ra, nie trwało długo. Wezwano telefonicznie ..c_ ·Prosiła mnie o to m<>ja na~na; 

- Jak on się nazywa? -- zapytał szep- z dołu obsługę kostnicy Zakładu Medycyny która pracowała u Waldemara Gllicka w 
tern Hennerta. ~ąd<>wej, która owinęła żmarłego w biare charakterze jego sekretarki. 

- Kto? - upewniał się sierżant - Ko- prześcieradło i wyniośła jego ciało na n<>- - Dlczego zaprosila pana do biura, a nie 
misarz, ten młody prawnik? To jest nowy szach do sanitarnego ambulansu. Później z do domu?. - spytał Hennert, który miał 
czło:wiek, z Warszawy, produkt dzisiej- gabinetu wyszedł sam prokuz:ator i na tych· taki wyraz twarzy, jakby mówił: pro~ 
szych metod „szkolenia fachowej policji z miast zaczął męczyć bardzo szczegółowymi proszę, kto miął rację? Przecież początek 
wykształceniem wyższym". Nazywa się No- pytania.mi o personalia i środowisko spo- opowiadania to klasyczna sprawa o kobie· 
sek. Ciekaw jestem, czy dokaże więcej od łeczne, w jakim się Andrzej wychował. tę! _ ' 
starych, którzy szybko i sprawnie wydoby- - To ukończył pan nawet uniwersytet! - Te"'o nie wiem mogła mnie oczywi~ 
wali wszystkie potrzebne wiadomości naj- - zdziwił ::iię szczerze i d<>piero teraz za· ście, ·z ;ównym po~odzeniem zaprosić do 
lepszą jak dotychczas na całym świecie me- prosił go do reszty osób prewadzących domu„. 
todą w postaci gumowej pałki. Powiada, że śledztwo. Skierowały się na niego natych- - Zaprosiła jednak dp biura fabryki, w 
on będzie rozszyfrowywał przestępców me- ni.last bardzo uważne spojrzenia i próżno której pracowała! zauważył cierpko 
todą „psychologiczną". wypatrywał w nich Andrzej jakichś ludz- prokurator Brzozowski, I właśnie to 

Brzozowskiemu ;ironiczny ton Hennerta kich za.interesowań. Może tylko jeden sę- jest dziwne, że zaprosiła pana tutaj. Musi 
przypadł do gustu, choć sierżant denerwo- dzia Nosek nie miał , w swej twarzy nic z istnieć j..J...._., .ro:r.sądne wyjaśnienie tej spra 
wał go zawsze dopatrywaniem się we' urzędowego sadyzmu ludzi, których zbrod, wy( 
wszystkich . przestępstwach bardzo prostych nia fbchodzila głównie od stron,v nowych · (C. d. n.I \. 

' ' 

f 
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SUKCESY GOSPODARKI . SOCJALISTYCZNEJ 
Wspaniale wyniki pokojowej twórczej pracy narodów Związku Radzieckiego 

f "orespondencjo własna ,,Głosu0J 
MOSKWA, w sierpniu. nych i zespołowych obrabiarek, łożysk kulko- · nych. - o 70 proc. wi~ej, ~ż w. r. ub'. Pro~ 

R ezult(lty pokojowej J twórczej pracy narodów radzieckich _ to jedno z nai'bar· wych, motorów elektryc2'Jllych itd. Poważnym dukC]a przemysłu dziewiarskiego a obuwia g d · · · · ł h · · k · · · · · · · d bki k · · ob tn1·p 1' mo"'ego zw·ększyła się przeszło dwuk.rotme. z1e1 aonios yc z1aw1s powo1ennego zycia międzynarodowego. Znaczenie ich po· rowmez oro em wy a'ZUJ<,l się r o ~Y " . • . • lega przede ·wszystkim na tym, że potęga ekonomiczna ZSRR stanowi najwięcej 0 sile pracownicy przemysłu chemicznego, drzewne· T~uszczow zwierzęcych wyprodukowano P~ obo~u. pokoju. i demok:(lcji, obozu postępu społecznego i wolności naro<lów. Dlatego go, pal?ierowego ~ m~teriałów budowlany~h. wie o 60 proc. w1~e1'. d~~tarczono na Ii własnie z takim uznaniem i radością przyjmowane są na szeJokim świecie wiadomości Rolructwo radzieckie zbiera bogatsze Je5Z· ryby o 33. proc. więceJ, mz w r. u\ 1 • o nieustającym 1 coraz szybszym rozwoju socjalistycznego przemysłu i rolnictwa. cze, niż w roku ubiegłym, plony swej p.racy. JAK wiadomo, i;iraca transportu . o.e1ow?: 
Ro-zwija się produkcja przemysłu lekkiego, go w stopnm niemałym '."arunku1.e rozwoJ ZNoISZCZENI~ woje~.e z'Ost~ły, ogólnie węgla w II kwartale br. w porównan:u z tym wytwarzającego przedmioty powszechnego przemysłu i minie.twa. Sredrn~ - dzienne.~­. ~iorąc! :Wyrow~ane JUZ z koncern 1947 r. samym okresem r. ub. zwiększyło s·ę o 13 spożycia i użytku. W ciągu roku uruchomio- ladcwarue wagonow na kole1ach .radziec .... ich Us".'1adarnia1ąc sobie rozmiary tych z.n.iszczeń, proceni, wydobycie ropy naftowej - o 15 no wiele nowych i roz.szerrono produkcję wie wz·rosło w ciągu roku o 14 proc. W pie:w· mozemz: zrozumieć, jak wieJki wys.iłek twór- proc., produkcja ben:zyny - o · 16 proc„ nafty lu starych fabryk przemysłu spożywczego, szym półroczu br. koleje otrzyma~y pokazną my zuzyty został na dokonanie tego dzieła - o 17 proc„ włólcienn.ic.zego itp. Jednocześni.e zwiększyła liczbę nowych parowozow, wagonow towa.rn· 

W tak krótkim ~zasie. Już w IV kwartale W szybkim tempie wzrasta tempo budowy się produkcja maszyn dla przemysłu włókien- wych i pas.ażers.kich. Szczeg~lnie wzr~sła P'. 0 
1947 il'. -produkc1a przemysłowa ZSRR osiąg· maszyn. Produkcja urządzeń hutnaczych wyka- niczego, obuw1ainego i ilł. W rezultac.ie fabry· dukcja parowozow:. 1,7-krot~ie w .porownam;i nęła poz101!!. przedwojenny. W r. 1948 rozmia- zuje w ciągu roku zwiększenie o 80 proc., o ki włókiennicze dały ludności tka.n.in baweł· z r. 1947 i 4,5-hotnie w porown.anm z r. ~94o. ry produ~cJi nara.s.tają z miesiąca na mi.esiąc. przeszło 50 proc. wzrosła produkcja specjal- ni·anych o przeszło 50 proc., tkanin wełnia- Obroty transportu rzecznego. zwiększyły SIEJ w Plan I połrocza 1948 r. został przek·roczony o . 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111: ciągu roku o 27 proc., morskiego - o 12 proc. 5 procent. W II kwartale produkcja globalna i L p k Jednym z „cudów" ges.podarki so~jalistycz· całego przemysłu w porównaniu z produkcją' eon asterna nej, nieosiągalny~h dla ś:w1a~a .kap1talistyc~-
IZ II kwartału 1947 r. wzrosła o 24 proc. w po·, • nego, jest fakt, ze rozwo1ow1 sił produk<::y]· 
równaniu zaś z II kwartałem 1946 r . ....'. 0 43 w 1 d p b f N d ) nych w ZSRR towa•rzyszy nieustanne . podno· p;-0~. Suma fa1westycji w gospodarce rad"Ziec- 1ersz 0 a •a eru y szenie si.ę poziomu życiowego. robotników 1 k1e1, dokonan.ych w I półroczu br„ wykaz:.ije pracowników. W la tac~ po.wo1ennych, .w . r~-wzros.t o 26 proc. w porównaniu .z ty;n samym Słowa poetów nad granicami zultacie słusznie pomyslaneJ reformy pien;ęz-okte.s.em r. ub. płyną na wichrze. nej i systematycznej zniżki cen, w warunnch 

JeS1Zcze w1ększe procentowo są lnw-es!vc;e rosnącego socjalistycznego współzawodnictwa w ciężkim przemyśle stanowiącym farn::lame~t pracy - wzrost realnej t nominalnej wart'.l· całego gospodarstwa na·rodowego ZSRR. Szc2e W strofach wyklętych icgszą dynamit ści płac je5t s.zczególni·e widoczny. W I i<war· ~ól~e silny wzrost produkcji me.tali cza•nych bezsilne szpicle. tale 1948 r. zdoloość nabywcza rubla podnio-
1 !koJOrowych obserwowany jest w tych ok•ę- s.ła s.ię o 41 proc., zaś realna wartość plac -
gach przemysłowych, które podlega<v oku::ia- Daremnie dymią z Pl,acow Opc . . • o 51 proc. W II kwartai.e br. w wyniku dal-ej.i. Drugi kwartał br. był okresem U•ruchn- szej zni.żki cen w handlu państwowym i zwią-mienia szeregu ważnych obiektów nutructwa. stosy płonące. zanym z nią 6padkiem cen na rynku kołcho· Do użytku oddany został Wtielki ph~c Nr I w zowym, proces wzrostu &iły nabywczej r1bla 
Zakłada<:h Metalurgicznych im. Sta.lina, pip.ce Pieśni podniebne nad KordyHery! trwał nadal. martenowskie w Zakładach Zap 1 :ożskich i Uszły nagonce. W ciągu roku zwiększyła się powdżnie ilość Mak·iejewskkh rozpoczęły pracę nowe batei'e k>wa·rów spożywczych spr:zedawanych w skle-koksownicze. W dniu 4 lipca uruchomiony zo- j pach pań.stwowych i spółdzielczych. Sprzedaż s.tał, zbudowany be-z nitów, w całości 6 pawa· Z kraju, gdzie 1 ... ozrosly W bólu i gnieiote, chleba wzrosła o 50 proc. ,cukru - o 83 prvc., 
ny, wielld piec Nr 4 w Zakładach „Zanorot· precz je wygnano! produktów mięsnych o 29 proc., tkiinm ba-sial", całkowicie zauk>matyz;owany J wyposa- wełnianych - o 38 proc, jedwabnych - o 34 żony w najnowsze urządzenia tech::iicz..'le. W , · ką · d . b · proc., obuwia skórzanego - o 31 pro-c., obu-rocą zwycu;s gwwz ą na nie ie, wiR gumowego _ ponad 200 proc. powAZNE osiągnięcia posiada przemysł biada tyranom! SREDNIA wydajność pracy w pr?.emyśle paliw ~wardych i płymnych. Vvydobyde radzieckim wykazuje w ciągu roku wzI'ost 
--------------- W zemsty przededniu, ludziorn niewolnym o 14 proc., a w przemyśle budowy maszyn o 

Zawl'ązał s'1p Kom"1tet Uczczen1'a 21 proc. Socjalistyczne współzawodnictwo roz 'ł prostują grzbiety. wija się coraz szerzej, obejmując cały radz;ec 

Paml.ęc1· Władysławy Byfomsk1'eJ· ki świat pracy. Racjonalizatorzy pror.t:kcii i Przeciw ojczyznom zbrodni i wojny uczeni otwierają coraz to nowe .n'.)ili woŚ<'i 
- słowa poety • zwiększenia wydajności wysiłku czław'.eka w 2-go listopada br. mija 10 lat od dnia, gdy 

robotniczą Łodzią wstrząsnęła wieść o potwor 
nym morderstwie, dokonanym przez defenzy­
wę wespół z dyrekcją firmy ,,Hirszberg -
Birnbaum" na osobie prządki, delegatki robot 
niczej . tejże firmy - Władysławie Bytom­
skiej. Wiele ciężkich zmagań i walk przeżył 
proletariat łódzki przez te ubiegłe 10 lat. Prze 
szło się Radogoszcz, Oświęcim, Majdanki i Tre 
blinki - lecz nic nie zdołało zatrzeć pamięci 
o Tej, która już wtedy - w 1938 roku, w 
sanacyjnej fabrykanckiej Polsce padła ofiarą 
hitlerowskich metod duszenia wszystkiego co 
najlepsze w narodzie, która wtedy - okrą· 

Z ziemi dalekiej......,.. puiski poeta -
pozdrawia brata. 

Głos zwiastujący wolność człowieka 
i jedność świata. 

"'l Pablo Neruda - poeta ch.filijski, jeden z najwybiłniejszycll tw6rc6w Ameryki 'U1dń.· 
skiej - wygnany :re swojej ojcZ'VZ'!lv którego wiersze są vaik:azane w jego rodz.innym kraju. 
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Łódzki świat nauki i sztuki 
pozdrawia Kongres Intelektualistów 

gły rok przed okupacją, walcząc ze zdradą W Uniwersytecie Łódzkim odbyło się ze- kl I sztuki, przyczynią się do utrwalenia 
kliki sanacyjnej - o prawo do życia I pracy branie przedstawicieli nauki, sztuki i organ!- I idei pokoju, gwarantującego pomyślny roz a klasy robotniczej - padła śmiercią bohater- zacJi społeczno - kulturalnych, poświęcone o- wój kultury człowieka pracy. 
ki'męczennicy, mówieniu roll Wszechświatowego Kongresu W niezłomńym przekonaniu, źe w wynl-

Nie zapomnieli przede wszystkim Włady Intelektualistów we Wrocławiu ku obrad intelektualiści świata nie ustaną 
Bytomskiej jej byli współtowarzysze pracy z Zgromadzeni postanowili w imlei;rlu społe- w trudzie walki o pokój, przesyłamy Kon· 
PZPB Nr 21, dawniej firmy Hirszberg i Birn- czeństwa łódzkiego wysłać na ręce Prezydium gresowi serdeczne i najlepsze życzenia po-
baum. Z inicjatywy koła Ligi Kobiet został tu Swlatowego Kongresu Intelektualistów we myślnych prac". 
stworzony komitet ucz.czenia Jej pamięci. W Wrocławiu depeszę treści następującej: Depeszę podpisali przedstawiciele wszyst· 
skład komitetu weszli przedstawiciele załogi, ,,W imieniu świata nauki i sztuki Łodzi, kich dziewięciu wyższych uczelni łódzkich, 
dyrekcji oraz osobiści przyjaciele zmarłej. miasta robotniczego, które w walce o wol· instytutów naukowych: socjologicznego, biolo 
Uroczystości rocznicowe, połączone z odsło· ność, postęp i sprawiedliwość społeczną gicznego im. Nenckiego, łódzkich towarzystw: 

nięciem nagrobka, odbędą się w pierwszych odegrało szczególnie waż~ą rolę, witamy naukowego, filozoficznego i psychologicznego, 
dniach listopada. Zbiórka pieniężna na ten cel I uczestników Swiatowcgo Kongresu Intelek Tow. Im, Mickiewicza, wszystkich łódzkich 
już się rozpoczęła na terenie PZPB Nr 21. W I tualistów. Robotnicza Łódź, ośrodek postę- oddziałów towarzystw naukowych oraz przed 
najbliższych dniach komitet zaapeluje o to sa- pu i kultury mas wierzy głęboko, źe wy· stawlciele związków zawodowych: literatów. 
mo do ogółu włókniarzy łódzkich. (W) nlki obrad czołowych przedstawicieli nau· artystów scen polskich I plastyków. 
11-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11 

Pamięci poległych boiowników KPP 
Nje s.taTczyłoby dni w ·roku, gdyby klasa ro 

botn.icz.a Polski obchodz.ić mi·ała wszyistkie ża­
łobne rocznice, które znaczą s-zlak dziejowy 
ruchu rewolucyjnego w naszym kraju. Od 
.iPierwszego Pwle.tardatu" i walk z caratem, 
poprz,eq; okres wm·iesie.ruia fali rewolucyjnej 
po ll'oku 1918, poprzez starcia z p0licją sana­
cyjną na ulicach m.i,a.st polskich, popnez wal­
lc.i partyzanck~e Gwardii d Armii Ludowej, w 
sz.eregach której ginęli najlepsi synowie klasy 
l!'Obotniczej, aż do skrytobójczych strzałów 
WiN i. NSZ w Polsce Odrodzonej ,ciągnie się 
pasmo ofiar b-0jowników, którzy położyli ży· 
cie w służbie socjalizmu. W ogniu tej kilku­
dzie.sięcioletniej walki hartowały się kadry 
rewolucyjnych działaczy robotniczych, w og· 
ndu tej walki popnez klęski d z.wycięstwa, 
wykuwała się idea ruchu robołniczego, kształ 
kiwał s:ię i .rozw.ijał jego program. 
Minęła właśnie l!'ocmica stracenia t.rzech 

działaczy KPP tow. tow. Hibnera, Kn.iewskie· 
go i Rutkowskiego, rozstTzelanych na stokach 
Cytadeli w sierpniu 1925 r. Salwa plutonu 
egzekucyjnego, która położyła kres ioh ży­
ciu, znamionowała okres coraz bardziej wzma· 
gającego s.ię te,r•roru policxjnego li faszyzacji 
Polski. Znamionowała ona ok.res Likwidowa­
nLa t.wobód demokratycznych w naszym kra­
ju, ,,1>tabili.-zowania się" władzy burżuazji, co 
w konsekwencji doprowadziło do utraty n·ie­
podległofoi w 1939 r. Dlat€9'0 właśnie śm:erć 

tych trzech b.ohaterów walk.i o soc}alizm ma 
znacz.enie symbolu, stanowi don:iosł'}" etap w 
dziejach ruchu robotniczego w Polsce przed­
wrześniowej. Dlatego właśnie daita ich strace 
n.ia nie mo±e być przez nas zapomniana. 

Kim byli ci trzej polegJ.i bohaterzy i za <:o 
śmierć ponieśli? · 
Wradysław Hibner od 12 roku życia lwią­

zał się z ruchem robotniczym. Był uczestni­
kiem rewolucji 1905 roku, dz.iałaczem PPS ~e­
wicy, a po.tern KPP. Postawę jego n.a sądzie 
najlepiej charakteryzują słowa, które wypo­
wiedział w swym ostatnim przemówieniu: 

„Jes.tem -członkiem KorruHetu Wa•rszaw­
skiego KPP. Już w 1905 roku z radością 
wakzyłem o wolność Polski. Czyniłem •o, 
bo wierzyłem, że jeśli poiwstanie Poiska 
niepodległa - będzie to Polska robotni· 
ków i chłopów. O talką Polskę walczył 
mój ojciec w roku 1863". 

Henryk Rutkowski i Władys.ła.w Kniewski 
to dwaj młodzi metalowcy z Warszawy. Od 
rnku 1922 członkowie Komunistycznego Zwią­
zku Młodzieży, ofiarnł bojoiwn.icy o lep.sze ju­
tro klasy robotniczej, nieugięcie patrzący 
śmierci w oczy. 
„Winą" kh było, że chc·ieli uwolnić partię 

od prowokatorra nasłanego przez policję w jej 
szeregi, że chcieli uchronić swych k>wanyszy 
od niebezpiecz.eństwa prowokacji. Akcja :~ 

nie udała się. Dopiero później prowokator 
Cechnowski :został z.Likwidowany a rę.ki bajo 
wca Botwina. 

Hi<bner, Rutkowski i Kn.iewskl, ~i.a.ęli jak 
tylu innych n.ajof.iamiejszych działaczy robot­
niczych, zachowując do ostatniej chwili p(l­
stawę godną rewolucjonistów. Nie ugięli Idę 
on:i w śledztwie ani na sądzie, w obliczu 
swych oprawców bronili godnie idei, dla któ­
rej żyli li pracowali. Padli na stokach Cyta· 
del! w tym samym miejscu, gdzie zginął Kas­
przak, Baron, Okrzeja. 

Hibner. Rutkowski i Kniewski byli ?:olnie­
rzami socjalizmu. Walczyli oni o położenie 
kresu władzy obszarniczo - kapitalistycznej, 
któ1a 11zaleiniała coraz bardziej nasz kraj e:d 
ot<"ych potęg kapitalistycznych i doprowadz:i· 
la do klęsk.i wrześniowej, walczyli o so;usz 
ze Związkiem Radzieckim - w prze1rnna1J.iu, 
że tylko w oparciu o ten svjusz moi:emv nt•wa 
lic niepodległość Poi~ki. Walcząc z ~vłall'Zą ob­
s:;oar.fliczo • kap.i ta lis tyczną, walczyli oni tym 
sam1m o Polskę, o zapewnienie jgj warun· 
ków niepodległego rozwoju. 

K1asa robotnicz.a Polski, chylą~ . dziś swe 
s·~t.-nrlary nad mogiłami Hibnera, Ru!kcw-
5)< ·pgo i Kn.iewskiego, oddając cze5ć wszy6l· 
km innym bojownikom sprawy soqalizmu, 
rnne z dumą stwierdzić, że krew 'eh i do­
św .11daeo.ia ich walk n.ie zostały zm.i :'lr.wane. 

K. w. 

przemyśle i na roli. Nie ulega wątn:;wo3d, 
że hasło przedterminowego wykonania olrmu 
trzeciego, decydującego roku pięciolatki, ::-oz­
brzmiewające dziś po ziemiach radzieck:cb -
zostanie zre-alizowane. 

J. Ignatowicz 
uuwwwW' 

To i OUJO 

Ziemią kupują, ziemią.„ 
Nie trudno w miast-ach naszych na wiosnę 

zauważyć woźniców, ,..pilotujących" fury ob· 
ładowane „glebą", 

- Ziemię sprzedaję - krzyczą woźnice po 
po<lwórzach - ziemię.„ 

Na ten wrzask wyłażą poniektórzy lokato­
rzy domów i kupują ziemię do doniczek tu­
dzież skrzynek balkonowych. 

Jeśli chodz1 o głównego lok-atora „miejsco· 
waści", zwanej Ameryką Północną - sprawa 
przedstawia się nieco inaczej. Nie ma, oczy· 
wiśc.ie, mowy o ziemi do doniczek czy b'.llkv• 
nów. Rolę odgrywa grunt grubo większy. Np. 
tzw. część świata, ale to marzenie. Nie to, 
żeby nie starczyło forsy, zarobionej na ostat­
niej wojnie, ale, niestety, grunt nie na sprze­
daż. Pozostają więc jedynie mniejsze parcele, 
w bJ.iższej i dalszej okolicy USA, jak dajmj 
na to, Grenlandia i Islandia. 

- ZIEMIĘ KUPUJĘ - woła· Departament 
Stanu USA - ziemię„. 

Co prawda ani Grenlandii ani IslandiJ Depar 
tament Stanu nie kupi, ale to nic n.ie szkod:>:i: 
za to obie te wyspy „okupuje", Burzy się 
wprawdzie prasa duńska z powodu tych wysp 
- nic to jednak nie znaczy. „RACJA MOC· 
NIEJSZEGO ZAWDY LEPSZA BYWA", 

Ostatnio, jak wiadomo, „głód ziemi" wzrósł 
ogromnie w Stanach Zjednoczonych A. P. „Ra­
da PlanowMia politycznego", na czele której 
stoi prawa ręka Marshalla - Kenman - oma­
wia mctllwości przyłączenia KANADY do 
U. S. A . 

Hm, hm, faktycznie - ładny kawałek grun· 
lu. Tylko niby ta ziemia stanowi tzw. domi­
nium brytyjskie. Gospodarczo tudzież poli­
tycznie jest w fuzji z rz'ądem Jego Królew­
skiej Mości, Jerzego VI. A tu z „fuzji" kropi 
do W. Brytanii jej sojusznik oraz protektor, 
G. Marshall. Trafi czy nie trafi? 

Zapewne - traJj. Ncj bo niech by Wielka 
Brytania spróoowafo się sprzeciwić/ Sam Ken­
man daje do zrozumienia, że wówczas „można 
będzie użyć presji dolOiowej oraz innych 
form nacisku celem zmuszenia Londynu do u­
stępstw i pogodzenia się z faktem delinityw­
nef utraty dominium na rzecz Stanów Zjedno­
czonych. 

Ciężka w tych warunkach jest sytuacja 
1mć pana Bevina. Wmawia, biedak, przecież 
od dłuższego czasu narodowi angielskiemu, że 
niejaki wuj S. A. M. - to przyjaciel. ladny 
przyjaciel/ Tzw. ami-cochon (przyjaciel świ· 
nia). Tylko powierzyć swoje losy jego przy­
jażni, a wnet sprawdzi się finał znanej bajki 
o falwowiernym zającu: 

„WSRóD NAJLEPSZYCH PRZYJACIÓŁ 
PSY ZAJĄCA ZJADŁY", 

•• Tam. 



P. ·z~ P. B • . Nr 2 na do·hrej drodze 
Walka o ja ość produkcji~ troska o żywego człowieka - to rzecz podstawowa 

„2-ka bawełniana" przeiyWa teraz swój se- Nie wątpimy, ie I na tym odcinku „dwój- naprzód po llnH podniesienia. Jakości swej pro 
zon ogórkiląry - 9ł procent załogi Jest na ka'• podciągnie slę wkrótce tak jak to już dukcji. Prześcignął wszystkich majster, tow. 

_urlopie. zrobiła na wielu innych odcinkach. Pomoże Naza~, ze swoim zespołem (89.7 procent „pry 
- Ale nie bójcie się, towarzyszko - nasz Jej w tym reorganlzaflia systemu współzawod my"). 

itlan produkcji nie ucierpi na tym, odwrotnie, nic,twa. ścłśłej mówiąf - będąca na ,,warszta Inni _ acz nieco mniejsze _ lecz również 
gdybyśmy teraz nie zrobili dwutygodniowej cle" reorganizacja pracy komitetu współza- mają poważne oslągnii:cia, jak np. majster 
przerwy. to za dwa, tny miesiące nawalillł wodnlcłwa. By nie ubiegać wypadków, zazna tow. Władysław Kosiński (8ł.2 procent "Pł'Y· 
by nam sfatygowana mocno turbina, a wtedy czym;y ło tylko. że towareysze wychodzą z my"); tow. Kuźniak (83 procent „prymy'') 
postój trwałby - kto wte - czy nie pól roku. zupełnłe słusznego załoienia, iz każdy oddział, i Inni. 

Do września zatym będą remontowaH tur- każda sala. powinna mieć swój własny komi­
binę, kotłownię I część maszyn, a po tym gron tet, a te ze swej strony powinny zająć się Dla oceny całości osiągnięć zespołów współ 
townym „odmłodzeniu" ruszą na całą parę. ruchem współzawodnictwa w najszerszym fe- zawcdniczących, warto podkreślić, że naprzy-

t • la I kład o ile w czerwcu tylko jeden zespół osią-
by . do rzymac zobowiązan p erwszomajowe- go słowa znaczeniu mają mieć baczny wgląd gnął 85 proeent pierwszego gatunku, to w lłp-
g6, tCJ maczy wykonać przed terminem roo- w organizację pracy n3 oddziałach, w zaopa-
ny plan produkcji. trzenle techniczne. w system pracy robotni- cu ten sam procent osiągnęło juł 7 zespołów, 

- Czy wykonanie plano półrocznego po- ków, majsłrów i kierownłkó.w. a ponadto 10 zespołów osiągnęło już 86 proc •• 
---'" a 3 zespoły nawet 89 procent. 

zwala przewidywać, że tak będzie rze.,-„„ ... .,,.. By cel ten osiągnąć! komitety mają regular 
ełe? nie, co dwa tygodnie, zwoływać narady wy· Nie dali byśmy całkowitego obrazu osiąg-

- Owszem, tak. .Jedynie przędzalnia śred- twórcze poszczególnych oddziałów ł sat. nięć I wysiłków PZPB Nr 2 gdybyśmy nie po-
nioprzędna została nieco w tyle (póboczny Krótko mówiąc _ komitety mają stać się du- wiedzieli nic o Innych stronach ich pracy 
plan produkcjf wykonała tylko w 100 procen- szą, żywym nerwem każdego oddziału. Nie i życia, Oto naprzykład od kilku tygodni 
tach). Za to „odP11dkawa" przekroczyła go na. można zaprzeczyć,' że i dotychczasowy ruch przedszkole i żłobek fabryczny czynne są na 
tyle, ie z planem rocznym powinna uporać współzawednicłwa w zakładach ma do zano- dwie zmiany - tak samo jak pracują matki 
się już w końcu listopada. towanla poważne osiągnięcia. Wszakże stosun ich młodocianych pensjonariuszy. · Niezadługo 

Dla czytelnika pamiętającego jeszcze nie- kowo wysoki procent tka.:iin pierwszego ga- matki-robotnice otrzymają Inne jeszcze udo­
dawne czasy, kiedy WYkonanie plano produk tonko został osiągnięty w poważnej mierze gcdnienie - pralnię fabryczną. 

.l."{r. :l35 

H' tę· I z powrotent 

Nareszcie mążczyzna 
Repertuar teatrów łódzkich nazbyt, mołna 

powiedzieć, długo pozostawał pod „panto 
Ilem„ (damskim). W Teatrze Kameralnym -
ciesząca się zresztą wielkim powodzeniem -
„Joanna z Lotaryngii" potem - „Panna. mę­
żatka". W Teatrze Powszechnym - przemiła 
skądinąd - ,,Za.busia". W Lutni - „Cnotliwa 
Zuzanna", w Osie - „Rozkoszna dziewczy­
na••. 
Wyżej wYmieoioną inwazję koblet na deski 

sceniczne usiłi;.ie przełamać dzielny „Kame­
ralniak", wprowadzając u siebie w najbliż­
szych dniach - mężczyzn«: - „Pana Pica". 
A propos: Jak to śpiewa Stefcia. Górska? Aha: 
„bo mężczyzna. proszę państwa, sympatycz­
ny musi być, aympatYCZąY• reszta - Ple". 
Chodzi właśnłe o· „Pana Plea" z Kameralnego. 

Próba / 

Początkowo miała to być próba tylko - na 
miesliąc. na styczeń br. Następnie „próbę" 
przeciągnięto na. miesiąc drugi, trzeci, czwar­
ty. Eh, co tu dużo gadać: rok mija. a „próba" 
- trwa. A konystaJących z kuponów ulgo­
wych Filmu Pol!lkiege słusznie szlar trafia. 
pytają: kiedy wreszcie będziemy mogli korzy 
stać z ulgoWYch biletów do kina za zwykłym 
okazaniem legitymacji Zw. ZawodoWYch? cji w „2-ce" było tylko p~nym marzeniem, dzięld temu ruchowi. Wszakże nie rzadkie są Przedwcześnie było by tu mówić w tej chwi 

osiągnięcia te i perspektywy będą pra.wle re- wypadki tkaczy i tkaczek osiągających peł- Ii o bardzo wielu Jeszcze Innych - ciekawych 
welacją. Mo:lemy go więc· j~szcze upewnić, te nych 100 procent produkcji ,,prymy", Jak na- i pożytecznych - pomysłach towarzyszy z Ha • • 
nie jest to fadna ,lipa" ze są to fakty ulezbł- przykład towarz~sze Stefan Korkows)d i Te- „dwójki", a szczególnie sekretarza komitetu SI zagramcą 
łe, potwierdzone przez wszystkie czynniki resa Próchnlewska lub tez blisko tOÓ procent fabrycznego PPR, tow. Saara. Opowiemy o Wśród nazwisk delegatów angielskich na 
mh.rodajne. jak np. tow. Klimczak Maria. Stefan Jarosik. tym wtedy, gdy pomysły te nabiorą cła.la il Swlatowy Kongres Intelektualistów we wro-

A teraz rewelacja drorra, Jeszcze większa: Charakterystyczne, że cl specjaliści od ,,pry krwi. A w , tej" chwil~ podkreślimy tylko, że , cławiu między B. Słewensem, kompozytorem, 
,,Dwójka" zaczyna przodować ja.kością sweJ my" wcale nie ustępują innym miejsca pod aktyw „dwojkl myśli i szuka coraz nowych, I a. Kingsleyem Martin.em. redaktorem „New 
produkcji. względem ilości produkcji. Nietylko zresztą lepszych metod pracy, a to Jest rzecz bardzo statesman" _ zanotuJemy Feliksa Topolskie-

- o mało co, a bylibyśmv prześclgnęlł „trój Jednostki, lecz i zespoły całe, uczestniczące w ważna. go, artystę malarza I rysownika. 
kę" - mówi z żalem dyrektor naczeln;<J'\ tow. ruchu współzawodnictwa zrobiły wielki krok R. W. Wśród członków delegacji brazylijskiej na 

Pol. ~ Zajęliśmy drugie miejsce Po nieJ. -.-.~·----~,,_...,.,"""'-=""""""""---=-------------------
0

~"""'- Kongres Intelektualistów spotykamy nazwl-
Ta ambicja przestanie nam się WYdawać WY J t • • I • • 

górowana, gdy uprzyłompimy sobie, ie z 54.3 e s w I o c e J m a s a I m I ę s a sko Emmy Stelli Schic. 
prccent „prymy", osiągniętych w ma.to sk0:- 'f - Słynna pianistka stwierdza, le pochodzi z 
c-zyła „dwójka" na 72.2 proc. w c:-zenrcu I do Sytuacja aprowizacyjna w naszym mieście tern na rynku mięsnym będzie to, że Powsze- Polski, gdzie obole JeJ rodzice byli Polaka-
78 procent pierwszego gatunku w lipcu. uległa znacznej poprawie. chna Spółdz'.elnla Spożywców przejmuje do- mi, P. Schic nie zna wprawdzie J~ka pol-

Kto wie. czy nie dor6wnalaby nawet. swej Przyczyniła się do tego Powszechna Spół- tychcz.asowe funkcje RCA i zaopatrywać bę- skiego, ale bądi ce bądź jest znakomitą ar-
rywalce - ,,tróice''• gdyby nie WYkończalnia.. dzielnia Spożywców, która w ciągu ostatniego dzie w mięso świat pracy. Robotnicy dostaną tystką tudzież „tres Schic" (bardzo szykow­

T~.k ka~ nam przynajmniej wnioskować cy- tygodnia rzuciła na rynek przeszło 80 tysięcy mięso w swych miejscach pracy, jak to było ną") kol>ietit-
fry. w kiepskim naprzykła-d jeszcie pad kg. masła. Dotychczas można było dostać dotąd z tą różnicą, że rozliczenia kartkowe za 
wzgłPdem jakości produkcji maju, wykcńtal- ćwlerć kilo masła na legitymację Związków łatwiać będzie Powszechna Spółdzielnia Spo­
nla dostała na rękę nie wspomnfane wYteJ Zawodowych, przewidywana ~est sprzedaż żywców. 
5l.3 procent, lecz 56.8 „prymy"; w czerwcu większych Ilości:. . Wędlin mamy już w dostatecznej Ilości ł bę 

dą wyrabiane w coraz lepszych gatunkach. 

Z Rzeźni Miejskiej sygnalizują nam wza:ost 

Łodzianin 

&o usłyszymy dziś przez radio 
1 lipcu również 0 przeszło 1 procent „prymy„ T~ s~m.o z mięsem. Nie było. go dużo w o­
wiecej niż oddała wYkończ-0nej tkaniny w I kres1~ zmw, z czego skorzystah paskarze, te· 
pie~wszym gatunku. A przecież polrinno byćl raż w wyniku szerokiej akcji antyspekulacyj-/ 
odwrotnie _ po farbowaniu, drQkowaniu I te- nej mlęsa jest coraz więcej. Ważnym momen uboju świń. 

12.04 D.zien.nfr, 12.25 Redtal 6krzypcowy 
M. Halika. 12.45 (Ł) ~o ad.an.ka rolnicza. 12.55 
(Ł) Ghwila muzyki z yt. 13.00 Muzyka obia­
dowa w wyk. Zespo Zb. Szareckiego. 13.45 

S. W. „Robert Sclluma.nu" - N a11dycja. z cyklu: 
„K.ompozytor Tygodnia.··. 14.30 (Ł) Z dzisiej­
szej prasy. 14.35 (ł.) Muzyka obiadowa (pły­
ty). 15.05 (Ł) „Jak uczył Gorkij", <>powiadanie 
wg. wspolINl.ień Nikandrowa w przekł. A. Jęci.I 
k.iewkza. l.5.20 (Ł) Spiewa znakomity chór 1a­
dZ:leoki pod ikier. SwJ€6Zllikowa (płyty). 15.30 
„Sp1ewamy piosenki" - audycja słowno-muz. 

mu podobnych „zabiegach kOSlllełYC'ZDYCh" 
procent pierwszego gatunku łkania DOwlnlea 
poważnie wzrastać. 

AlKOłłOL~ 
. CZkO\VlW i NADUl 

Handlarze walut w potrzasku 
W dniu wczorajszym w godzinach przedpo- prz.y ul. Zachodniej 66 dała rezultat. W ręce 

łut:l.nMwych Ochrona Skarbowa dokonała na- przedstawicieli Ochrony Skarbowej wpadło 
glej obławy n.a hand1larzy walutą i dewiz.a.mi. kilku poszukiwanych międzynarodowych a/e­
Nll •t.ał·e miejsce handlu walutą przy ul. Za- rzystów, którzy zawodowo uprawiali handel 
cMdniej 66 o-:toło godz. 11.30 zajechały auta walutą d u których znalE!'Ziono walutę zag.ra­
Ochrony ,skarbowej z urzędnikami w Liczbie niczną. Skonfiskowano ' wa.Jutę wartości kil.k.u 
~lttllo 30-tu. Obstawiono wyjśde, oraz podwó- milionów złotych. Zatrzyma.ni aferzyści zo6ta­
n.e. Rewiz}a Mób :z.na.jdujących &ię na posesji ną oddani do d)"Spozycj.i prokmatora. 
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dla dz,iect. 15.50 MU7.yka lekka. 16.00 Dziennik. 
16.30 „Na swojską nutę" - gra zespół T. We­
sofowwego. 17.00 Muzyka poważna. 17.45 
„W pracowni ucwnych W'fodaw-sk.i<:h". 18.00 
Rozmowy K<>~resowe. 18.15 Muzyka lekka. 
18.:21 „Mick.i.ewie.z w okres.ie „Wd.osny Lu· • 
dów", 18.30 Muzyka populama. 19.00 Feli-eton 

D „ ' llęda napra••l •one fi.lmowy. 19.15 Muzyka tanecz.na w wyk. Or-

0 A" • • _., • k.iestry Tanecznej P. R. 20.00 „O diable, kt()ry 
....... ~ bał się żony" - słuchowisko Etienne Gńla. 

250 
"li • I t I z d Mi • k. n remonty domów 20.40 Muzyka lekka. 20.58 Komunikat meteo-mi ODOW Z • O rzyma arzą eJS 1 a . rologicz.ny. 21.00 Dziennik. 21.45 (Ł) Muzyka 

Nie dalej jak w przedwczorajszym. nwne- Reszta przyznanych sum podzielona została kredytom rozpoczną się prace w związku z z płyt i komunikaty. 22.00 Koncert muzy.ki lu-
rze naszego pisma zobrazowaliśmy ci~iką SY* na: zakup wozów silnikoWYch dla tramwa- kryciem dachów i remontem domów. dow-ej w wyk. Chóru i. Orkiestry P. R. pod 
tuację w jakiej znalazł się- nas~ samorząd, Jów, na. przyłączenie domów do sieci kanall- Jak się dowiadujemy, Zarząd Miejski nie dyr. J. Kołaczkowskiego. Transmisja do Prngi 
którego szczupłe fundusze nie potwalały 11:1f zacyjneJ I wodociągowej l na remont studni poprzestając na powyższych sumach, interwe Czeskdej. 22.30 ,il)awn.a Muzyka" - XXXI eu-

aj uj 
I dmi ł t ·1 · ć b d · dycja na płytach „Antlwlo~ie Sonore". 23.00 

uruchomienie najpilniejszych robót publict w domach zn d ących s ę w a n s ra~J mowa ę zie w sprawie dalszych potrzeb· Ostatnie wiadomośd. 23.10 Muzyka taneczna. 
nych, wśród których na plan pierwszy WYllU Zarządu Nieruchomości. nych miastu kredytów. , 23.20 Program na jutro. 23.30 (Ł) Koncert ży-
wała się napEawa w opłakanym stanie znajdu W najbliższych dniach dzięki uzyskanym Szczep. c:zeń. 23.4~ (Ł) Za.kończen•ie audycji i Hymn. 

::;2~;~~ m:;r~;::.k'!~ =~ . N ;,.-· ,Ai'Y""Z'"'i"Z "'Y'"c""u·"-"ii""c "Z ··-i ··-·1 a-c-·-
, tów inwestycyjnych, jakie przed paroma mie 

siącami władze centralne przyznały mlastu, 
a jakie niestety nie zostały podjęte. 

Dawniej - ,,złota młodzież", a dziś dzieci robotników, chłopów i pracowników 
umysłowych majq ułatwiony wstęp i naukę 

Sytuacja ta w dniu wczorajszym uległa za­
sadniczej zmianie. Na s~utek interwencji pre­
zydenta tow. Stawińskiego I dyrektora Zarzą 
du Miejskiego tow. Ginsberta za pośrednic­
twem Banku Komunalnego samorząd łódzki 
otrzymał 250 milionów złotych. Poważna C'Zęść 
z tej sumy bo aż 80 milionów przypadnie na 
remonty domów, co pozwoli na pokrycie oko­
ło tysiąca dachów papą i naprawę najpo­
trzebniejszych urządzeń. 

I eszcze tyLko do S-Oboty trwać będą zapisy cent ogólnej liczby miejsc. Bę<lą to w przy- I 
na Uniwersytet .i Politechnikę Łódzką. szłoś<:J kadry oddanych państwu /udowemu 

W ostatnich dn<iach gorączkowego pośpie- lekarzy, tnżynie·rów, k-0n.struktorów, nauczy­
chu raz jeszcz,e warto uprzytomnić młodzieży cie1i, mechaników i artystów, k,tóry<:h młode· 
zmiany, jaikie zachodzą na wyiszych uczel- mu i>aństwu ludowemu do odbudowy i rozbu. 
niacll w stosunku do tego, co było przed woj· dowy potrzeba jest wciąż więcej i więcej. 
ną i p.rz~dstawić wynikające stąd ogromne * * * 
perspektywy, jakie po ukończeniu uczelni sta- N a wyżsZe n<::zelnie dopuszczona więc bę· 
ją przed młodym.i lekMZalllli, nauczycielami, dz.ie prrede wszystkim mrodzież; która 
iniyn.ie-rami. zqobytą Wiedzę potrafi najlepiej dla państwa 

• • • wykorzystać. Aby gwa,rancja ta była jeszcze 

li ajlepEZym argumentem są cyfry i fa.kty. pełniejsza, przy wstępie na wyższe uczelnde _. k b Porównajmy staty&tykę szkól wyższych wprowadzone wstały egz.am.iny w&tępne, dzlę z,· az1.r o iet ostatniego roku przedwojennego i roku 46-47. ki którym dokonany zosta:nie wybóJ' kandyda­
Przed wojną było 27 wyższych uczeLni, po tów najlepiej do studiów wyżscycb przygo-

'Y obronie pokoju wojnie jest ich 36. Zespół wykładowców towanych. W t.rosce o poziom nauk.i, po 
. , zwi~s.zył &ię z 3.40!ł osób do 6.237 osób, ilość stw.ierdzen•iu, że jeden rok nauki na kursie 

W czwartek, dnia 26 bm. w godzinach wie zaś studentów z 48.200 do 17.584. Różnica ta wstępnym n.ie zawsze jest wysta!rcz.ający, jesz 
czornych wyjeżdża z Łodzi l' z województwa jest tym jaskrawsza, jeśli uświadomimy &0 cze w 46 roku utworzono z inicjatywy orga­
łódzkiego 1300 kobiet na Ogólnopolski Zlot bie, ie po wojnie ludność Polski z.mniej6zyffi nizacj-i młodzieżowych kursy przygotowawcze. 
Kobiecy do Wrocławia. organizowany przez się o 10 milionów, wobec cz.ego wz.rnst alea- Dzięki kursom wstępnym shraty, jakj.e w na 
Ligę Kobiet. Na zlot przybędzie przewodnlczą deniików jest obecnie przeszło dwuk.rotny. u~e poniosła podczas okupacji nas.z.a mło-

I-lość słuchll.'CZy wyższych uczelni to· wykład- dzież, będą mogły hyć tak wyrównane, aby 
ca Swiatowej Federacji Kobiet pani Cotton, nik rewolucyjnych przemian, 1jakie dokonały została raz wreszcie przekreślona kwestia 
która wygłosi przemówtenle na temat chla- &ię w Pol5ee P,OWojenn:j. braków. 
łalności Swiatowej Federacji Kobiet. Wyjazd * * Kursy umożliwiają dostęp do studiów mło-
• Łodzi nastąpi 0 godz. zz z minutami. Uczest- O rogim jes-t kh jakość. Skład &0cjalny stu- d.zieZy p!'4łcującej, której sanacja celowo i 
niczkl zjazdu zwiedzą wystawę. Zjazd potrwa dentów zmienił się zn.aczn.ie. Miejsce „zł-0· świadom.ie zatrzasnęła drzwi wiodące do wfo-
1 dnł. Będzie to manifestacja kobiet przeciw- tej młodzieży" w przygniatającej ilości zajmu- dzy. 
ko podżei'aczom woJennym w obronie poko- ją~ej miejs<:t; na wy'żs.z.ych uczel~a.ch zajęły Ministerstwo Oświaty przyw,iązując do tej 

d41ecl ro•bottników, chłopow ( dntelige.ntów pra l foirmy kszbałceni·a dużą wagę prxeam.aczyło na 
la. , J cującvcb. dl<a !których przez.na~~ 60 pro· ro.zwój kursów tych k.il.k.usetn:iil!io.lltlw<l kwo tv. 

* • • 
U niwersytety i PiolHechnik.i, kh biblioteki 

i pracownie zn,iszc:z.on.e zostały w naj· 
większej swej części prze.z okupanta. Po 
trzech latach wysiłku i upartej odbudowy wa 
run.ki studiów już się poprawiły. Uniwersyte­
towi i Politechnice przybywają nowe gmachy, 
rozbuoowują się tak waine dla państwa wy­
dzi<l.!y, }ak stomatologia, medycyna i farma­
cja, z miesiąca na miesiąc bogaci si«: b.ibLiote­
ka Un.iwersytecka, przybywają n.owoczesne 
aparaty i przyrządy do licznych pracowni na­
uk ścisłych i w przyszłości z.a•rysowują się co 
raz wyraźniej perspektywy utwo•rzenia w Ło­
dzi wzorowego, D.OWQC:z.e6nego miasteczka u· 
niwersytedttego. „ 

* * J ednocz-eśnie tośnie i1lość domów akadem.ic· 
kich we ws-zystk.ich miastach Polski, a -

sz<::zegó!JJJie w Łodz.i. We wszystkich domach 
przeprowadza się gruntowny remont i ju:i: w 
bieżącym roku dwa nowe domy w ł.odz.i zo­
staną oddane- do użytku. W dalszej pe'I"spek· 
tywie zacy60wuje &il} projekt jeszcze jednego 
domu akademickiego dla 500 studentów. Pla­
ny tego domu opracowywane są już w bie­
żącym roku. Coraz więcej mło-dz.ieży sz.a.erze 
garnącej &ię do nauk.i - zapisuje &ię n.a stu­
dia. Nie pozostaje w tyle tempo rozbudowy 
domów akad,emickicli, które przybywać będą 
z roku mi. rok 

'.ladw.laa Szcze.oańska 
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r Kr0riikaTom3SzOwa / .... Przędzalnia i tkalnia PZPWeł. 27 podniosą produkcję 
· P.Z.P.Weł. Nr. 27 w Tomaszowie ~ie nie wykonuje planu, nie lepiej jest na Na ostatniej naradzie technicznej,_ w 

należą do przodujących zakładów w tkalni. której brali udział m. in. przodowmcy 
przemyśle włókienniczym, trudno rów- W m-cu lipcu tkalnia wykonała plan pracy, postanowiono usunąć istniejąpe 
nież powiedzieć .by pracowały dobrze. w 95 procentach, wykończalnia w 110 w fabryce opory produkcyj11e i przez 
Ciągłe postoje techniczne paraliżują I procent;:i.ch, a przędzalnia zaledwie w maksyttl.aln~ wyk rzystanie wszystkich 
bieg produkcji. Przęuzalnia z reguły 81 procentach. możliwości parku • maszynowego w 

przyszłości ·plan wykonywać. 

m I• e 1• s k ' a Na przędzalni, która jest piętą achil· 
!esową zakładów, _,.· zostanie przeprqwa-

PRZYJAZD DZIECI z KOLONII. z NOŻEM GOW.L RODZIN~. · dzony gruntowny remont jednego z ze-
Kronika 

·~1 28 s~:Jrpnia przyjadą dzieci z II-giego Kiedy już miał dobrze . w czubie ob. społów. Równocześnie przeniesie się 
···i '· A turnusu_ kolonijnego Związku Byłych żal Antoni, Tomaszów, Dworcowa ·72, warsztat mechaniczny' do innego bu-

KOMU WINSZUJEMY Więźniów Politycznych w Rafałówki.l. - chwycił kuchenny nóż i zaczął gonić dynku, przez co stworzy się miejsce na 
' k zmontowanie zupełnie nowego zespołu 
Cz\vartek, 26 sierpnia 1948 roku CHCIELI JECHAĆ ZA DARMO. swoją rodzinę po ulicy. Awanturni ·a przędzalniczego. Wykonanie tych prac 
Dziś: N. M. P, Częstochowskiej . Ob. Kapczyński Kazimierz, zam. ri:a;trzymano. pozwoli w przyszłości nawet na znacz· 

~~ _'' ' _ Warszawa,WPrzyca 23, SWes<;towski Je- AWANTURNICY W ARESZCIE. ne przekroczenie planu produkcyjne-
A,$"~~· ,,, rzy, zam. arszawa, owinskiego 14, Oburzenie wywołało wśród przechod go . 

. - •c1l' :WAŻNIEJSZE TELEFONY P~;ckiz~ński1S6tanisła_w,1 w1
.arszWawa, So.,. nAidów zacThowani~ siępob1 . w1olczyńsNkiego ze wzrostem produkcji wątków, na 

~ wms ego , przyJec 1a i z arszawy arna, omaszow, o na oraz owa tkalni powstał problem braku facho-
Sfraz Pożarna'....__ 51! · d T h d Z k w· t T ' p l 1 o omaszowa samoc o em, a po- a mcen ego, omaszow, o na . wy.eh tkaczy. w . najbliższym czasie 
Milicja , Obywatelska .._ ~7 .«róż jednak, będąc w stanie nietrzeż- Obu pijaków za awanturowanie się w przyjmie się do tej pracy robotników 
Dworzec Kolejowy --. ł wym nie chcieli zapłacić. Osadzono stanie nietrzeźwym osadzono w aresz- przy czym 8 zdoli::tych tkaczy zositanie 
Komitet PPR -. ~6 >. wygodnych podróżnych w areszcie, cie, ~.. • wysłanych na kurs' mistrzowski do Lo-
Komitet PPS ,......1'1.66 ' ...t· SKRADZIONO ROWER. dzi. Przyczyni się to do powiększenia 

"'t - -· Jakubczyk Konstanty, Tomaszów, NOWY KOMITET FABRYCZNY. kadr fachowców w zakładach i praca 
'"'" Plac Kościuszki 1-3, zameldował 0 kra- W Państwowej Fabryce Sztucznego na tkar.tii ·zostanie usprawniona . 

. ; K I N "/;. dzieży roweru męskiego, czarnego, J~dwabiu ~r. ·1 w 'fom~szowie, odbyło Dyscyplina pracy w fabryce ostatnio 
Kino „Przedwiośnie" wyświetla film Nr. ramY, 2089183, 91~ zebrame konstytucyJne nowego Ko wybitnie się poprawiła, choć na tkalni 

p_rodukcji polskiej p.t. „Stalowe Serca"; miteitu Fa~ryczuego P.P.R: S_kład no- jeszcze nie jest pod tym względem do-
~i,....,.. Nil'' ' _ ~· .,. . ZA WLóCZ~GOSTWO - ARESZT. we~o Komitetu przedstawia się nastę- brze. Zbyt częste są fam spóźnienia i 
~ ,_....,.~~""'r „ W pociągu do Tomaszowa, zatrzyma puJąco: I:szy sekretarz; tow. B~la Hen~ tkacze w dalszym ciągu opuszczają bez 
~·ADRES 'REDAKCJI R. s. W. „Prasa", Plac no ob. Łosiaka Lucjana, zam. w gm. ryk,_ I_I-g1 sekretarz tow. Jaruszewski I usprawiedliwienia pracę. Zła dyscypli­
Kościuszki 1 ...- 3, teL 2EO, godziny przyjęć Smyków, za nieposiadanie' biletu i włó- Ka~muerz, poz.a;te~ d~ eg~ek1;1tywy we na pracy, to stracone dziesiątki ,tys. 
od rn '""".'. 12. "' '~.r.;i;'.t~w1: '" · · częgostwo. Ob. Łosiaka osadzono w szli tow.: l{ulmsk1, S_ienkiewtcz, Lasz- · mtr. produkcji, to zmniejszone zarobki 

>11~~.i ,g,. 1*: areszcie. czy~owa, Kaczmarek l Rybak. robotników, to niewykonany plan pro-
u-1111-m-11u-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-.i1111_111_111~11 dukcyjny, . , 

Obrady Zw Zawodo·•·ych w Tomaszow·ie w fabryce zwrócono ostatnio uwagę 
• li ~~ ~~~~~si~~ł~!~6i;~~1~~::U~c~i~~; 

23 sierpnia w Tomaszowie odbyło się I ciwego stanowiska w każdej sytuacji. Przedstawiciel Rady Zakładowej w cjalne l:iiatki ochronne. Uruchomiono 
miesłęczne zebran:ie Powiatowej Rady Tak długo również, jak Rada Zakłado- P.Z.P.Weł. Nr. 28 tow. Kozłowski, skar również ambulatorium, którym kieruje 
Związków Zawodowych, na którym wa nie nawiąże dobrej współpracy z żył się, że, wbrew istniej~.r·11m okólni- wykwalifikowana higienistka. 
byli obecni przedstawiciele Zarządów Dyrekcją nie może być !mowy o jej pra kom, jeden z dyrektorów fabryki uży- Rok 1949 będzie dla fabryki rokiem 
Oddziałów Zw. Zaw., Rady Zakładowe widłowym działaniu. wa pojazdu konnego fabrycznego, do znacznych inwestycji, a co z tym idzie, 
i a.Ętyw związkowy. Obradom przewod W dyskusji, która się wywiązała nad przejażdżek przyjemnościowych po pra przyniesie znaczne zwiększenie produk 
niczył tow. Rudzki. referatem zwrócono uwagę na trudno- cy. :. · cjl · W przyszłym roku ma być zrnon-

W sprawozdaniach z działalności po- ści jakie Rady Zakhdowe na niektó- - Tow Sienkiewicz przed. Rady · zakła- towane 40 nowych 1~rosien, nowy ze. 
sząególnych oddziałów, ob. Toczyńska rych placówkach. pracy napotykają we dowej P. Z. S2lt. Jedw. Nr. 1, falit się spół przędzalniczy, oraz kilka maszyn 
ze Zw. Zaw. Spół. zaznaczyła, że 1tak współpracy z Dyrekcją i Kierown. Wy- na opieszałość i powolność Oddziału farbiarskich. )?ozwoli to na stopniowe 
długo nie będzie mogło się należycie działów Personalnych. I Zw. Zaw. Wł. w Tomaszowfa przy załat zwiększenie .p~odukcji , która dojdzie ~o 
rozwijać życie kulturalno-oświatowe Przewodniczący Pov;:. Zw. Zaw. Ko- I wianiu spraw mająl'.ych dla robotni- 1650.000 metrow w roku 1949. Będzie 
związku, jak długo nie zostanie przy· las wyjaśnił, że brak tych trudności i ków duże znaczenie. to .podniesienie pro~u~cji o 25 proc. w 
dzielonY, Zw. Zaw. Spół. Jokal na świet- zatargów dowodzi raczej tego, że dana s~osunku do roku biezącego. 
licę. /':" ..,,._„, , , . , . Rada źle pracuje i wykonuje . jedynie Ti~ b · 

Rozpatrywano również wniośek ob. polecenia dyrekcji, co jest wypacze- •. • •. J·_il u_ n __ a~· , "• • 
Kaczmarka o przeniesienie ze Zw. Zaw. niem roli i zadań Rad Zakładowych. 8 
Metalowców w Piotrkowie pracowni- Poruszano pozatem na zebraniu ca-

. ków warsztatów mechanicznych zatrud ły szereg spraw drcbaiejszych. 
nionych w spółdzielni do Zw. Zawod. --------------------------------

Spółdzielców. Postanowiono, że z chwi Sport .... „ Tomaszo'•"1"e 
-lą, kiedy w Tomaszowie będzie 200 me TT A.li& VT 

B. -

Ogłoszenia drobne 
ZGUBIONO legitymację Pośredni­

ctwa Pracy na nazwisko Jurkowska 
Wanda. Tomaszów Mazowiecki, Spal­
ska 106. 119-K 

talowców (jest więcej), u:tworzy się 
Oddział zw. zaw. Metę.lowców na miej ))Lechia", Gdańsl~ - „Lechia(() Toma- Drużyna ta w istocie ma wszelkie dane ZGUBIONO dowód osobisty .z port-
scu, co będzie -.. dużym -udogodnieniem szów (1:11j. , by dostać- się do ek~traklasy pai1stwo- felem na nazwisko Szymczyk Antoni. 

"'dla robotników, którzy' dotąd dla załat- wej. Tomaszów Mazowiecki, Al. Wojska Pol· 
wienia swych spraw w zw, Zaw. zmu- · Drużyna „Lechii" z Tomaszowa do· , skiego 50. 120-K 
szeni byli jechać do Piotrkowa. znała na swym własnym boisku }cata- NIE,..SPODZIEWANA PORAz~M ZGUBIONO w Opccznie po~·tfel 20 

Ciekawy referat wygłosił przedsta- ·strofalnej porażki, w meczu. towarzy- . . ~Y·~-u. , tysięcy złotych, dowód osobisty, kartę 
wiciel Okręgowej Komisji Zw. Zaw. skim z K,S. „Lechią" z Gdańska. To- Po całeJ. sern sułrcesow, odnósZlil-- rejestracyjną na 48 rok na prowadze.. 
tow; Kowalczyk. Pierwszą część refe- maszowianie przegrali w kompromitu- ~ych ostatmo przez s~mpatyczn~ m:u- nie warsztatu dziewiarskiego. wraz z 
r~u poświęcił omówieniu sytuacji mię- . c stosunku 1 :ll W ik ten mó- zynę ~MTUR-u, I?rzyszła zupełme me- koncesją, trzy kwity na wełnę na na~ 
dzynarodowej i jej wpływu na sytuację Ją_ ym . . , . · yn . . . . spodziewana porazka. W meczu towa- zwisko Lomiński . ~tefan. Tomaszów 
wewnętrzną w Polsce. w drugiej czę- wi za · siebie. Goscie przewyzszah mieJ lrzyskim z wicemJstrzem kl. A Okręgu Mazowiecki Handlowa 6 121.l{ 

ści przemówienia prelegent omówił za- scoWYch pod każdym względem, góru- Dolnośląskiego, K.S. Garbarnią, TUR- ZGUBION,O k · . . . 
dn . · 'd~ f nk · · · · l' ~'-od · A hn"k · T , · ł 1 metry e urodzema sw1a-

ga iema prawi iowego u CJonowa- jąc, . Jeze i uu z1 o •1.,ec i ę .~onaJ: omaszow, zosta . po:rn_nany "'.' .stosun- dectwo doJ·rzałości, ·legit·umacJ·ę' służ-
nia Rad Zakładowych. Mówca zama- · · 2 kl d d k k 4 2 (2 1) D ł " 
czył, że dobra i skuteczna praca każdej mmeJ o asy na zawo m ·ami u : : . ruzyna gosc1 gra a bową na nazwisko Szpakowska' Czesl.a-
Rady, zależy jedynie od ludzi, · którzy „Lechii" z Tomaszowa. Wykazali, że ostro, miejscami nawet brutalnie. W wa. Tomaszów Mazowiecki, Jerozolim-
się w niej znaleźli, od ich wyrobienia ich ostatnie zwycięstwo z P.T.C. w Pa- TUR zawiódł atak, który wykazał ska 22. 122-K / 
społecznego i umiejętności zajęcia właś bianicach nie było dziełem przypadku. pełną indolencję strzałową. SKRADZIONO w PCH - Tomaszów 

---------------------------------------------- M.azowiecki teczkę z książką zakupu 
• ·"•-'- c. Nr. 1 na nazwisko Klepacz Wacław. Ro-

;'.ji>l ' ~; •. ,. ·' .,r,.;'if/, ~ kiciny gmina Laznó~. 123-K 
M!ilfllililhiilllllnlll llmtllllllfffllitlllllłllll!IJJITillJI • .n~.~-- ·n .-..~c 1

• •• -.,,,•;.i-~~,.,,,- .-~-

.Przygody 
Jasia 

Wiefcipięty 

C::::::::: = ~ ~ ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
. -~ <- __r ....s-= wojskową na nazwisko_An~rysiak Jan . 

~· , 1 ,,,._ Godaszewice gm. Ł.az~sk9. 124-K 

~~ ~~~·_i_i_f ~~~~~~:-~;~~~;f ~;r!;~~ 
-- Wilanów. 125~K 
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I I TEATR„ 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remontu w miesiącu sierpniu 
teatr nieczynny. . 

TEATR POWSZECHNY 
OSTATNI T·YDZIEf.ł 

Dziś o godz. 19.30 sztuka G. Zapolskiej 
„2ABUSIA" z gościnnyvi wys~pem Ireny 
Górskiej w roli tytuło~j. Jest to najlep­
sza kreacja aktorska tej artystki młodego 
pokolenia. Obok Górskiej biorą udział: E. 
Drozdowska,. H. Krzywicka, M. Stróżyńska 
Z. Truszkowska, J. Zarubin, J. Dwornicki, 

• Z. Filus i Z. Kęstowicz. 
W niedzielę, dnia 29. 8. dwa 05tatnle przed­

&:awienia o g')dz. 16.30 i ·19.30. 

TEATR KAMERALNY W DOMU ŻOŁNIERZA 
ul, Daszyńskiego 34 

Dz!ś teatr nieczynny., 
W najbHższych dniach premiera sztuki C. <te 

Peyret·Chapuis „PAN PIC" w opracowaniu 
cr:nakomfteg') reżysera scen polskich Janusza 
Wameckiego. Udział biorą: Hanna Bielkka, 
Krystyna Ciechomska, .Halina Głuszkówna, 
Czesław Guzek, Irena Horecka, Wanda Jaku· 
bińska, Janusz Jaroń i Michał Melin«. Deko· · 
racje Stanisława Cegielskiego. 

Teatr Letni „BAGATELA" Piotrkowska 9'l 
OSTATNIE DNI 

MUSISZ BYC MOJĄ" 
Uwaga: Wszystkie kupol}y wydane z wcze~· 

niejszą datą są ważne do dnia 3 września rb. 
Począt.ek przedstawienia o godri. 20-~j. 

TEATR KOMEDn MUZYCZNEJ ,J.UTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dziś i dni następnych o godzinłp, 19.15 
„CNOTLIW A ZUZANNA", operetka w 
3-rh aktach J. Gilberta.. 

Bilctv wcześnie:i do nRb,rcia: ul. Piotrkovv 
ska 102. a od godz. 17-ej w kasie teatru. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 

, 11-ej. 

LETNI TEATR ,,OSA" 
Zachodnia 4.S, tel. 140-09 

19.30 punkt. Komedia muzyczna l?,. Be­
nackiego pt. „Rozkoszna dziewczynl". 

H. Makowska w roli tytułowej oraz 
B. Halmirska, St. Piasecka, W. Brzeziński, 
M. Dąbrowski, Wł. Kwaskowsld, T. Wo­
łowski, L. Sadurski 1 inni. 

Reżyser: T. Wołowski . .._ Orkiestra pod 
batutą Z. Wiehlera. - Dekoracje: J. Galew­
ski. - Tańce L. Sadurski. - Nowa wysta­
wa. - Modne stroje. 

KINA 
ADRIA - ,,Moja mila" 

godz. 18.30, 20.30 w niedz. 16.30 
BAJKA - ,,Ostatnia szansa" 

godz. 17.30, 20 w niedz. 15 
BAŁTYK - „Lekkomyślna siostra'' 

,godz.· 16, 18.30, 21 w niedz. 13 
GDYNIA - „Program Aktualności Krajowyc.h 

i Zagranicznych Nr 26" 
qodz. 11, 12, 13. 16, 17. 18; 19; 20; 21 

HEL - „Syn pułku'' 
godz. 16, 18, 20 w nledz. 14 

MUZA - „Siódma zasłona" 
godz. 18, 20 w niedz. 16 

POLONIA - ,Zielone Jata" 
godz. 16. 18.30, 21. w niedz. 13.30. 

PRZEDWIOSNIE - „Dziewczęta z baletu" 
gode. 18, 20 w niedz. 16 

ROBOTNIK - „Kwiat miłości'' 
godz. 17, 19. 21. w niedz. 115 

ROMA - „Postrach mórz'' 
godz. 18; 20 w niedz. 16 

REKORD - „Rosanna siedmiu księżyców" 
g')dz. 18, 20.30 w nfedz. 15.30 

.Nr. as-5 

Rower· to "ielki przyjaciel człowieka pracy 
Tur.ystyką korBrs~ą powinny za;nter·esować się wszystkte kluby fabryczne · 

Aby ba.rdzl.ej jesz 
c~ niż 6łowami :z.a 
chęcić mieszkań­
ców miast do tu­
iry6tyki kolarsk.iej, 
zami&.>zcza.my 6ze­
reg zdjęć jednej z 

· takich wycieczek, 
jakie orrganizuje 
61ii: często n.a t&­
renie Związku Ra­
d.Ue<:k·iego dla pra 
cowników i kh ro 
dzin w w.ielkich 
zakładach prz.emy-
6łowych dając im 
możność 11>rzyjem· 
nego i pożyteczne­
go dla zdrowia 
spędzenia czasu ,na 
świeżym powie­

Na wycieczce kolarskiej trzu z dada od 
trzeba być pr.eygotowanymzgiełku i zaduchu 

I na to„. wielkich miast. 

Otwarcie sezonu bokserskiego 
... ulegnie opóźnieniu 
Inauguracja sezonu bokserskie.go w Lo­

dzi wyznaczona na. sobotę dnia 28 bm. 
ulegnie zwłoce. Mistrz ·Polski, LKS, bawi 
obecnie na Pomorzu, a bez zawodników te­
gu klubu spotkanie nie spełniłoby propa.-

Cala rodzina w komplecie gan.dowego znaczenia i byłoby mało atrak-
' cyjne. 

J.edną z najprzy- i miej6COwośd zabytkowych powinny zająć Co rdi · • 
jemniejszych roz się w pierwszym rzędz.ie kluby fabryczne, a ID.CO a piotrkowska otw:erri ~ezon W 

rywek połącw· właściwie sekcje turp.;tyczno-krajoznawcze l sobot~ ~ c~-em częst<?c~ows~. Kilk:i ~­
nych ze 6po·rtem i przy tych ~lubach. Nie6tety, kluby, fabryczte . w~dmko~ p1otrkowskieJ dru~yny dzielme 

,. to dostępnych dla zbyt w.ielk.i kładą nad&k na sport wyczynowy I spisało się na Igrzyskach Związków Zawo-
< -każdego jest tury· zapominając, że zasadniczym ich celem · jest l dowych, zdobywa.jac dwa złote medale i 

,, styka kolarska. I- nie .hod~wla asów, lee~ umasowienie wych?- l jeden srebrny, wobec czego mecz sobotni -. .~I leż to niezata.rtyoh warua . fizycznego, ale ru~ -p.rzez boks.' cr.y p.1ł· I zapowiada się interesująco. 
~· nawet do pćrżn.ej kę nozną, lecz przez zbiorowe lekcJe grmna-' . . , • • • • 
{ 6tarości wraień do styki, gry spoTtowe i turystykę p.ie6zą, czy I Mówi s1~ rowmez o znnam; w . kalenda-

• · · 6tarczyć może wę- też kolarską. , rzyku o rn1strv,stw0 okrei:ru łó<l7.kiego. Po· 

Nie straszny dla nas 
deszcz„. 

dirówka na kole, Turystyka w 'lclubach fabrycuiych nie jest j łącze:ąie Victorii i IKP spowoduje redukcjf 
czy to wczesną do tej pory -z:naną, "miejmy jedn·a.k nadzieję, I w te.i konkurencji z siedmiu druż#n do pię- „ 
wiosną, czy latem, że u1aj~e się z -czasem kilktt ·jej. zwolenru- 1 ciu. Zrozumiałe, źe w tvm wyri„dku musi 

i czy też jesienią ków wsród załóg fabrycznych, ktorzy z.aimą I nastq,plć rozlosowanie nowego kalendarz.yka 
nie tylko po asfal 6ię jej propagandą i p.rzyczynią się do zawią-, snotkań mistrzowskich 
tach a'.Utostrad, a- zywania sekcji tury~tycznych przy swych klu • ~ · 

, le również po ZWY bach, a WÓWCZ><l..6 Z. pewnością pójdą za ich • 
kłych naszych poi przykład~m inni i turystyka ~aeza p<>zyska I Ju11osław1a - Polska 1·.0 (1·.0) 
5kich drogach wi· 6ob1e szybko nowe kadry m1łośni1rnw 1 to I 5 
~f~f~c~ sięła';ś~ó~ kadry. ~okażne, gdyi porwie ona nie tylko WARSZAWA PAP. Na stadionie Wojska 
zbóż, czy też wcze młod'l.lez,. ale I starszych, dla których spoft Polskiego w Warszawie w obecności rekor­
snycll podorywek wyczynowy jest już n.iedo~tępny. "dowej liczby widzów przybyłych z Łodzi, 
jesiennych. W tym roku jest już może· za póżno na or· Sląska, Krakowa, Radomia i pobliskiej oko­

Wycieczkami ko ganiz.ację sekcji turystycznych, ale w przy- licy rozegrano międzypaństwowy mecz pił· 
la·rskimi połączony szlym roku nie powinno ich zabraknąć w żad- karski: Polska - Ju~osławia zako~ony 
mi z planowym 
zwiedoon.iem cie· :aym klubie fatbrycznym. o ile idea wychowa- nikłym zwycięstwem drużyny jugosłowiań• 
kawszych okolic nia fizycznego nie ma pozostać im obcą. skie,i w stosunku 1 :O. 
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Pie§ciarze I "P 

otrzymali · dach nad glowq 
STYLOWY - ,,Bolero'' Niedawno odbyło się otwarcie sali trenin-1 nia sportowe: drabinę; trapezy, zimną wodę VH!i Schmidta, amerykaruna z pochodzenia .. 

qodz. 16.30, 18.30, 20 30 w niedz. 14 'łO gowej dla zespołu IKP, połączone ze skromną , bieżącą. Jednocześnie mogą trenować na niej Trener ten pierwszy nauczył naszych p1ęścia-

SWIT - „pragonwyck" uroczystością tego bogatego w tradycje spor· koszykarze i siatkarze. Cztery. piece zabp2- rzy kontrowania. Pod takim to okiem trenują 
qodz. 18.120 30 w o Ed2. 15.30 towe klubu fabrycznego. pieczą zawodników w porze jesiennej i zimo- obecnie bokserzy IKP. o których chodzą słu-

TĘ:CZA - ,.Okoliczności łaimdzące" Pm!d wojną zespól IKP posiadał salę tre- wej od chTodu. Za salą gimnastyczną -znajdu· chy, że połączyć się mają z p : ęśc:arz.irni .V eto 
godz. 17, 19. 21 w niedz'. 13 ningową przy ul. Jerzego 22. Okupant zde· je się pomies.zczen.ie dla rozgrywek tenisa Tii". G<;lyby to rzeczywiście nastąpiło, mieli· 
qod2. 17. 19, 21 w nied:r. 15 wastował ją, przeznaczając n.a wacrsztat me· stołowego. I byśmy nowy, s.ilny zespół, grożny rlla czoło-

TATRY (w ogr'Yłzie) _ „Miasto Bezprawia" chanicz.ny. Na tej samejeposesji znajduje się Uzięki up.rzejmości dyr. Borowiaka, • zespół I wych nawet drużyn na6zego okręgu. 
!?'odz. 16.30. 18.30, 20.30 w niedz. 14.30 obecnie budynek szkolny II Gimn.azjum Prze- IKP będ:z:ie mógł na tej 6ali ko.ntynuować tre· Na zakończenie wa·rto dodać, że sala, z l<tó 

WISŁA - , Zielone lai~a" ' I mysłowego .l?ZPB, którego uczniowie pelnJą ning1 bo~sers.k.ie. Jesteśmy właśnie na inau- ~ rej korzystać mogą p:ęściarze, koszykarze t 
godz. 15.30 18 20.30 w niedz 13 praktykę w zakładach PZPB Nr 2 (dawniej guracyjnym tren·ingu. Odbywa on się p_od kie siatkarze IKP posiada obszerny balkon mo-

w'ŁóKNl ARZ _' . Miasto Bezp;awia" I Poznańskiego). Dzięki inicjatyw.ie dyr. une!· runkiem instruktora Kowalewskiego. Kowa!ew ! gący pomieścić około 100 osób, które bę"dą 
oodz. 17 19 2i w niedz 13 ni Borowiaka urządzono w gi!Ilnazjum salę I ski był swego czasu sparring - partnerem_ mogły obserwować treningi swych pupilów .. 

WOLNOSC
1 

- ' Lekkomyśln~ siostra" I gimnastyczną, która jest większa od tren.in· Chmielewskiego, po-za tym Kowalewski ko· 
godz. 15.30, 113'. 20.30 w niedz. 13 . gowej YM~A. a pqe.de .l\v_szystk..im wyższa ~y6t~ł z cennych w.iadomoś~i trenera olim- F·· on ł em do ~ .. 

ZACHĘTA - „W pog•:>ni za mężem" (10 m). Posiada ona rowniez lepsze urządze· pi3skiego dla naszych bokserow w r. 1936 - a Pf0W, 0(fo I 
qodz. 1s 2030 w nierte. 1s.3o N1 martlnes;e ·ubi1eus2u lOZ~N-u 

„nward.a" -~·r~ięża : 1 Zapaśnicy wa lczq o mistrzostwo Łodzi 
W Zduńskce1 Woh W sali przy ul. Stalina 17 rozpoczęły się I Waga półśrednia: Kubat Jan (LKS) zwy· 

'Rozegrany w niedzielę mecz piłkarski w indywidualne 1m1strzostwa okręgu łódzkie- ciężył Kramera (Gwardia). Wszystkie te 
Zduńskiej WoV między . K.S. Metalowca· go w zapasach. I zwycięstwa uzyska.no przez położe~e na 
mi" i K.S. „Gwardia" zakończyf się msłużo I_'ierwszy. ~eń turnieju przyniósł nastę· łopatki. , • . 
nyrn zwycięstwem drużyny łódzkiej w sto- pu.iące wyroki: I Waga srednia: Kubat Mieczysław (LKS) 
sunku 3:1 (1:0).•Bramki dla zwycięzców Waga kogucia: Plewiński (Wima) wy-,· wygrał z Lenartem (Wima) w 1-szej mi· 
strzelili Bo.roń 2 Goszczko 1 dla pokona- grał z Pic,..i-."~~im (LKS). . nucie jednak złożono protest odnośnie 
nych Muzaj. ' ' Waga piórkowa: Ignaszewski (Gwardia) tego wyniku. - . 
Drużyna łódzka w spotkaniu powyższym pokonał SkoI"ecidego (Wima). Wolski (Bo· Waga półciężka: Matusiak (Gwardia} 

zaprezenfawała się na dobrym poziomie ruta:) u.legł Urbaniako~ (ŁKS). Ten s'.1-m o.:ejni~ (~KS!. Wygrał zawodnik G~ar 
technicznym i przez większą część zawodów zawodnik przegrał rowmeż z Ignaszewskim. dii w 4-teJ mmuc1e. , 

. posiadał przygniatającą przewagę. Na wy- Waga lekka.: Urbanski (Gwardia) prze- Waga ciężka: Sliwkowski (Gwardia) wy 
różnienie w drużynie łódzkiej zasługuje grał do Zureckiego (Wima). grał na punkty z S?.adkowskim (LKS). 

W związku z Jubileuszem ŁOZPN·u, odbędą 
się w p•owincjonalnyc.h mia.-tach mecze o pu­
char jub:!dta. Już w niedzielę dnia 29 ~nerp­
n1a spQ~ka się w Kutn·e reprezentacja / tego 
m:asta z takąż ze Zgier2a. W Zduńskiej Woli 
gc.&podarze stoczą walkę z Pabianicam:, w 
Skierniewicach odbędzie się mecz Skierniewi­
ce - Łowicz, a w Piotrkowie: Piotrków -
Tomaszów. W tydzień potem. to jest dni;; 5 
WT?,eśnia odbędą s.ię półfinały, przy czym 
6potkają się' zwycięzcy z poprzedmch spot­
kan. Dnia 12-go września finał odbędzie się 
w Ł.odzi na przedmeczu zawodów o p11char 
ś. p Kałuży: Kraków - Łódź. 

bramkarz Warzyński, który bronił . brawu­
rowo, oraz Grzybowski. Szvmczak i Matu­
siak. 

[)-030246 

Turniej. prowincjonalnych zespołów o pu· 
da1 urządz.ił ŁOZPN w celu popularyzacji 
sportu piłkarskiego na prowinc.ji. Zwłasz<za 

dla Skierniewic i Zduńs.ktei Woli będzie ~o 

1100 Ooo Czyta SPOR·, l" czy. ty ta';z· e' i. ,- ~~:~z~::nawi~~~:7;:o:::r~::· pr!;!~a~~~:: 
• , '' . . . . J K zfdanie. A o .,to tylko chodziło or{'faru:z.atorom -------------------------------------!!!I l Jednocześnie jubilatom. 
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